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Człowiek  
ponad ekonomią

O budowie kanalizacji 
w Jasionej pisaliśmy już 
wielokrotnie na łamach 
„TK”. Przypomnijmy na-
szym czytelnikom, że to 
zadanie ujęte jest w wie-
loletnim planie rozwoju 

i modernizacji urządzeń 
wodociągowych i urządzeń 
kanalizacyjnych Spółki 
„Wodociągi i Kanaliza-
cja” Sp. z o.o. z siedzibą 
w Zdzieszowicach na lata 
2023-2026. 

25 kwietnia 2022 roku 
spółka WiK złożyła wniosek 
o udzielenie pomocy �nan-
sowej w ramach Programu 
Rozwoju Obszarów Wiej-
skich na to zadanie. 

Dokończenie na str. 16.

Co z tą  
kanalizacją?

Ogłoszono już czwarty przetarg na budowę kanalizacji Jasionej. 
Wszystkie poprzednie unieważniano z uwagi na wysokie ceny ofert. 
W trzecim złożono trzy oferty, z czego jedna wzbudziła pewne wąt-
pliwości wynikające (jak tłumaczy zdzieszowicki WiK) z „oczywistej 
omyłki”. Kolejne miesiące mijają, a roboty budowlane nie ruszyły. 
Niektórym mieszkańcom wioski puszczają nerwy.

- Obraz nędzy i rozpaczy – 
mówi sołtys Ściborowic Hubert 
Burczyk. – Informację o tym 
zdarzeniu otrzymałem w po-
niedziałek 27 lutego rano, więc 
do dewastacji musiało dojść w 
nocy. Pojechałem na miejsce, 
żeby zobaczyć, jak to wygląda. 
Byłem przerażony. Postument z 
piaskowca i granitu został rozbi-
ty w drobny mak.

Ze stuletniego krzyża 
niewiele pozostało. Na 
szczęście udało się uratować 
�gurkę Matki Bożej Niepo-
kalanej i korpus Chrystusa. 
Mieszkańcy wstrząśnięci 
całym zajściem zaczęli pytać, 
jak do tego doszło. Niektó-
rzy przypuszczali, że krzyż 
został uszkodzony przez 
samochód, jednak taką moż-
liwość szybko wykluczono.

- Przy krzyżu znajdują się 
cztery metalowe słupki, które 
są nietknięte – dodaje sołtys. 
– Gdyby faktycznie w postu-
ment wjechał samochód, to i 
one zostałyby uszkodzone.

Prawdopodobnie wokół 
pomnika leżałyby także pla-
stikowe odłamki zderzaka 
albo drobinki szkła z potłu-
czonych lamp. Tych jednak 
nie znaleziono.

W innych miejscowo-
ściach naszego powiatu 
zdarzały się przypadki, że 
przydrożne krzyże były 
uszkadzane przez duże 
maszyny rolnicze, jednak i 
ta poszlaka wydaje się być 
nieprawdopodobna, ponie-
waż do incydentu doszło w 
nocy, gdy zasadniczo rolni-
cy nie wyjeżdżą na pola.

Niektórzy mieszkańcy 
Ściborowic uważają, że był 
to celowy akt wandalizmu.

- Siła uderzenia musiała 
być ogromna, nie jest prze-
cież łatwo rozbić granitowe 
kamienie i tak solidny po-
stument – komentuje sołtys. 
- Wstępnie oszacowaliśmy 
straty na ponad 10 tys. zł.

Sprawa została zgłoszona 
na policję. Jak mówi rzecz-
nik prasowy krapkowickiej 
komendy mł. asp. Ewelina 
Karpińska, aktualnie trwają 
czynności związane z ustale-
niem, kto jest właścicielem 
tego krzyża. Póki co wiado-
mo, że krzyż ufundowała w 
1923 roku rodzina Krupa 
ze Ściborowic i aktualnie w 
Polsce żyje jeden potomek 
tej rodziny.

Początkowo mówiono 
o dewastacji krzyża, jednak 
według osoby zgłaszającej 
nie doszło do obrazy uczuć 
religijnych.

- Po ustaleniu kto jest 
właścicielem krzyża, dalsze 
czynności związane z tą 
sprawą będą prowadzone 
pod kątem zniszczenia mie-
nia – mówi mł.a sp. Ewelina 
Karpińska.

(mim),  
fot. Hubert Burczyk

po 100 latach
Zdewastowano kamienny krzyż, który od 1923 roku stał przy dro-
dze pomiędzy Komornikami a Ściborowicami. Mieszkańcy wioski są 
zbulwersowani tym faktem i pytają, jak doszło do tego incydentu. 
Sprawę bada policja.

Zniszczony  
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Mężczyzna był ścigany 
listem gończym wyda-
nym przez Sąd Rejonowy 
w Kędzierzynie-Koźlu. 
34-letni mieszkaniec gmi-
ny Zdzieszowice miał do 
odbycia karę blisko roku 
pozbawienia wolności za 
kradzież, jednak od 10 lat 
ukrywał się poza granica-
mi Polski.

Śledczy, którzy zajęli się 
poszukiwaniami, wykonali 
szereg działań, aby ustalić, 
kiedy mężczyzna wróci do 
kraju. Dzięki skutecznej pra-
cy operacyjnej w poniedzia-
łek 20 lutego na jednym z 
parkingów na terenie Zdzie-

szowic policjanci zatrzymali 
34-latka.  

Mężczyzna nie stawiał 
żadnego oporu ani też nie 

próbował uciekać. Tra�ł do 
zakładu karnego, gdzie odby-
wa zasądzoną wcześniej karę.

(mim)

Wpadł po 10 latach
Policjanci ze Zdzieszowic zatrzymali mężczyznę, który od 10 lat 
ukrywał się przed wymiarem sprawiedliwości. 34-latek trafił do za-
kładu karnego.

Niewybuch leżał przy 
ulicy Posiłek w odległości 
ok. 200 m od autostrady.

- Najprawdopodobniej 
już kiedyś znalazł go rolnik, 
który podczas orania pola 
położył go na pobliskim 
słupku ogrodzeniowym i 
zostawił – mówi rzecznik 
prasowy krapkowickiej 

komendy mł. asp. Ewelina 
Karpińska.

Mocno skorodowany 
obiekt zauważył w piątek 
3 marca ok. godz. 10.00 
przypadkowy spacerujący 
tamtędy mężczyzna. Sprawę 
zgłosił policji. Ok. godz. 
13.00 na miejscu pojawił się 
patrol saperów.

- Saperzy potwierdzili, 
iż jest to stumilimetrowy 
pocisk artyleryjski z czasów 
II wojny światowej – dodaje 
mł. asp. Ewelina Karpińska. 
- Przedmiot został przez nich 
zabrany i zabezpieczony.

Nikomu nic się nie stało.

(mim)

Za kierownicą tzw. 
gruszki siedział 27-letni 
mężczyzna. Na miejsce 
wezwano policję. Mun-
durowi ustalili, że oblany 
betonem pojazd osobo-
wy należy do 58-letniej 
mieszkanki Gwoździc. 
Kobieta po przybyciu na 

miejsce sama oczyściła 
pojazd. Nie stwierdzono 
żadnych uszkodzeń sa-
mochodu. Z kolei część 
betonu, która wylała się 
na ulicę, została usunięta 
przez firmę, do której na-
leży betonowóz. 

27-letni kierowca zo-
stał ukarany dwoma man-
datami. Pierwszy (1000 
zł) wlepiono mu za nieod-
powiednie zabezpieczenie 
ładunku, drugi (200 zł) za 
zanieczyszczenie drogi.

(mim)

Zalał auto betonem
Do nietypowego zdarzenia doszło we wtorek 28 lutego ok. godz. 
13.00 w Gwoździcach. Kierowca betonowozu nie zauważył, że z jego 
pojazdu na zaparkowaną przy drodze osobówkę leje się beton.

Niewybuch leżał 
na słupku

Przy autostradzie A4 w Rogowie Opolskim znaleziono niewybuch. 
Jak się później okazało, pochodził on z czasów II wojny światowej.

Na miejsce przyjechali 
mundurowi. Awanturnik 
nie przyznał się do winy. Po 

przebadaniu go alkomatem 
okazało się, że miał blisko 2 
promile alkoholu. Mężczy-

zna został przewieziony do 
izby wytrzeźwień. 

(matt)

Nowy taryfikator man-
datów nie wszystkich kie-
rowców skłania do zdjęcia 
nogi z gazu. W ubiegłym 
tygodniu pisaliśmy o tym, 
że w ciągu dwóch dni 
(czyli 23 lutego i 26 lu-
tego) krapkowicka grupa 
SPEED zatrzymała prawo 
jazdy aż sześciu kierow-
com. Statystki policyjne z 
ostatnich dni również są 
przerażające.

W piątek 3 marca za-
trzymano trzy prawa jazdy.

- Rekordzistą był 
63-letni mieszkaniec 
Głubczyc, który osobo-
wym mercedesem pędził 
przez Pietnę z prędkością 
110 km/h – mówi rzecznik 
krapkowickiej policji mł. 
asp. Ewelina Karpińska. – 
Kierowca został ukarany 
mandatem karnym w wy-
sokości 1500 zł i 13 punk-
tami karnymi.

Najwięcej, bo aż pięć 
praw jazdy za przekrocze-
nie prędkości zatrzymano 
w sobotę 4 marca.

- Tego dnia rekord 
padł w Strzeleczkach, 
gdzie 31-letni mieszkaniec 
Głuchołaz pędził BMW 
z prędkością 125 km/h – 
dodaje rzecznik policji. – 
Został ukarany mandatem 
w wysokości 2,5 tys. zł i 15 
punktami karnymi.

Z kolei w niedzielę 5 
marca policjanci zatrzy-
mali dwa prawa jazdy. 
Rekord padł w Pietnej, 
gdzie 45-letni mieszkaniec 
Holandii jechał z prędko-
ścią 110 km/ha na pięć-
dziesiątce. Kierowca został 
ukarany wyłącznie manda-
tem karnym w wysokości 
1500 zł.

(mim)

Awantura o piwo
W poniedziałek 27 lutego przed godziną 15.00 policja otrzymała in-
formację, że w jednym ze sklepów na terenie Krapkowic nietrzeźwy 
mężczyzna próbował ukraść piwo i kłóci się z ekspedientkami. 

Niechlubny rekord, 
 fatalna statystyka

W ciągu tylko trzech dni policyjna grupa SPEED zatrzymała aż 10 
praw jazdy za przekroczenie prędkości. To kolejny niechlubny re-
kord, jaki padł na drogach powiatu krapkowickiego. 

Najwięcej, bo aż pięć praw jazdy za przekroczenie 
prędkości zatrzymano w sobotę 4 marca.

eprasa.pl 9648504511
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Pomoc drogowa, 
transport maszyn

605 041 902

601 486 314

TRANS-HOL 
ASSISTANCE
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- To jest piękna spra-
wa, że takie spotkanie jest 
organizowane i jak tylko 
zobaczyłam plakat, od 
razu się zapisałam - mó-
wiła pani Basia, która na 
warsztaty przyjechała z 
Kędzierzyna-Koźla. 

- Kocham kwiaty i 
dlatego tutaj jestem. 
Chciałam zobaczyć, jak 
fachowo przygotować 
różne kompozycje - mó-
wiła pani Ania. 

- Przyszłam tutaj ze 
względu na endorfiny, 
których źródła cały czas 
poszukuję w swoim życiu 
- przyznała z kolei pani 
Stenia. 

Warsztaty, w których 
udziało wzięło 20 kobiet, 
rozpoczęły się od rozmo-
wy o emocjach, później 
był jeszcze krótki taniec, 
a dopiero po nim zaczęto 
przygotowywać kwiatowe 
kompozycje. Fachową 
radą i wiedzą dzieliła się 

floral designer Monika 
Bębenek. 

- Wszystko to co robi-
my, czujemy, co jest nam 
bliskie, a co chcemy trzy-
mać z daleka od nas mo-
żemy wyrazić artystycznie 

za sprawą kwiatów, które 
są krótkotrwałe, niepo-

wtarzalne i niedoskona-
łe, a przez to niezwykle 
piękne - tłumaczyła zało-
życielka prywatnej szkoły 
florystycznej Kwitnące 
Horyzonty. 

- Z pozoru warsztaty 
i organizowany przez nas 

pokaz stały pod znakiem 
kwiatów. W rzeczywisto-
ści jednak chcieliśmy, aby 
ich przekaz był głębszy - 
dotyczył emocji, ekologii 
i był zachętą do wyjścia z 

domu, zrobienia czegoś 
dla siebie. Myślę, że uda-
ło nam się ten efekt osią-
gnąć - podkreśla wicesta-
rosta Sabina Gorzkulla. 

Podczas pokazu flo-
rystycznego można było 
dowiedzieć się, jak nie-
konwencjonalnie wyko-
rzystywać różne kwiaty, 
a także jakie mogą mieć 
znaczenie i symbolikę. 
Było też sporo na temat 
rozwiązań w duchu ak-
cji powiat #bezplastiku. 
Jak podkreślała prowa-
dząca spotkanie Monika 
Bębenek, kwiaty, ich 
naturalność i piękno nie 
wymagają plastikowych 
ozdób czy sztucznych 
dodatków. Powinniśmy 
sięgać po to, co nas ota-
cza w przyrodzie, tworzyć 
bukiety z kwiatów, które 
pojawiają  się na łąkach 
kwietnych i stawiać na 
rozwiązania, które nie 
niszczą środowiska, a 

ukazują wszystko, co w 
nim wyjątkowe. 

- Zaczęliśmy mocnym 
akcentem, uwalniając 
endorfiny. Szczęśliwa 
kobieta to jednak przede 
wszystkim zdrowa kobie-
ta i przy okazji naszego 
spotkania chciałam za-
chęcić uczestniczki do 
profilaktyki i uczestni-
czenia również w akcjach 
zdrowotnych, które pro-
wadzimy i przygotowuje-
my. Już teraz serdecznie 
zapraszam - mówi wice-
starosta Sabina Gorzkula. 

Aktualnie trwa ak-
cja powiatu zachęcająca 
do udziału w badaniach 
cytologicznych. Szcze-
gółowe informacje na 
plakatach, w mediach 
społecznościowych oraz 
pod numerem telefonu 
572 025 120.

(was)

Panie tworzyły ciekawe kompozycje.

Kobiece spotkanie  
pełne kwiatów i endorfin
Wiosna i radość zagościły w Sali Obrad Rady Powiatu Krapkowickiego podczas odbywających się tam pokazu i warsztatów pod 
nazwą Uwolnij Endorfiny. Wydarzenie było okazją, aby poznać wiele ciekawostek o kwiatach, ale przede wszystkim… o emocjach 
i zmysłach, które, jak się okazuje, mogą istotnie wpływać na kształt kompozycji. Każda z pań mogła przygotować swój bukiet, a 
następnie zabrać go do domu. 

W warsztatach wzięło udział 20 osób.  Był też słodki poczęstunek.

Każda z pań mogła przygotować swój bukiet. W wydarzeniu wzięła udział wicestarosta Sabina 
Gorzkulla.

Warsztaty prowadziła Monika Bębenek. 

eprasa.pl 9648504511
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Szacuje się, że aktualnie aż milion mieszkańców naszego kraju jest w trakcie leczenia on-

kologicznego. Do tego licznego grona zaliczamy zarówno chorych po zakończeniu procesu 
diagnostycznego, którzy oczekują na rozpoczęcie terapii, pacjentów w trakcie leczenia, jak  
i osoby, które po zakończeniu kuracji muszą regularnie kontrolować swoje zdrowie i pozostają 
pod opieką specjalistów. Niestety według prognoz epidemiologicznych lekarze będą diagnozo-

wać choroby nowotworowe u coraz większej liczby Polaków. W ciągu najbliższej dekady grupa 
pacjentów onkologicznych wzrośnie aż o 28 %. Ogromną szansą na zatrzymanie tej tendencji 
jest wprowadzenie Krajowej Sieci Onkologicznej, która poprzez zapewnienie chorym komplek-

sowej i koordynowanej opieki ma poprawić wykrywalność nowotworów w ich początkowym 
stadium i znacząco zwiększyć perspektywę wyleczenia i szybszego powrotu do zdrowia. Dzięki 
Krajowej Sieci Onkologicznej ścieżka każdego pacjenta będzie oparta na najwyższych między-

narodowych standardach leczenia onkologicznego. 

Bardzo ważnym zagadnieniem jest zapewnienie najlepszej opieki niezależnie od tego, gdzie 
mieszka pacjent. To jest ważne, żeby pacjenci mogli skorzystać z najbardziej fachowej pomocy. 
Zaprojektowaliśmy szczególne rozwiązanie w postaci konsylium, które (…) będzie decydowało 
o dalszym przebiegu leczenia z udziałem najwyższych ośrodków referencyjnych.
– podkreśla minister zdrowia Adam Niedzielski

Komunikacja to podstawa

Prace nad finalnym projektem ustawy wprowadzającej w życie nowy, efektywniejszy model 
leczenia onkologicznego wkrótce się zakończą. Dlatego Ministerstwo Zdrowia organizuje cykl 
spotkań warsztatowo – konferencyjnych, w trakcie których przedstawiciele placówek medycz-

nych z całego kraju będą mieli okazję dowiedzieć się, w jaki sposób będzie funkcjonował nowy 
program opieki. Spotkania odbędą się w czterech miastach: Białymstoku, Gdańsku, Kielcach 
i Wrocławiu, czyli w stolicach województw, w których w latach 2019 - 2022 realizowany był 
pilotaż Krajowej Sieci Onkologicznej. Przedstawiciele placówek medycznych (zarówno tych 
objętych pilotażem KSO, jak i nieuczestniczących w programie testowym) będą mogli wziąć 
udział w konferencjach zarówno w formie stacjonarnej, jak i w wersji online. Swoją wiedzą 
i doświadczeniem z uczestnikami konferencji podzielą się m.in. Dyrektorzy Wojewódzkich 
Ośrodków Koordynujących program, przedstawiciele placówek medycznych I i II stopnia re-

ferencyjności biorących udział w okresie testowym czy reprezentanci Narodowego Funduszu 
Zdrowia. 

W trakcie okresu pilotażowego opracowaliśmy wspólnie standardy komunikacji i stworzyli-
śmy ujednoliconą bazę danych, by wszystkie placówki medyczne pracowały posługując się 
informacjami sformułowanymi w taki sam sposób. Ten zabieg przyniósł niesamowite efekty,  
bo dyrektorzy różnych ośrodków zaczęli posługiwać się tym samym językiem i używać tożsamych 
pojęć, co wcześniej nie było powszechne. Bardzo istotna jest również wymiana doświadczeń  
i komunikacja między specjalistami, którzy zajmują się danym typem nowotworu. To właściwa 
i skuteczna metoda pozwalająca systematycznie poprawiać jakość procedur diagnostycznych 
i terapeutycznych 
- zapewnia dr hab. n. med. Adam Maciejczyk, dyrektor Dolnośląskiego Centrum 
Onkologii, Pulmonologii i Hematologii we Wrocławiu.

Uczestnicy konferencji usłyszą, jak przebiegał pilotaż w poszczególnych województwach bio-

rących udział w programie oraz dowiedzą się, jak w przyszłości będzie wyglądać współpraca 
między ośrodkami medycznymi koordynującymi proces leczenia onkologicznego konkretnego 
pacjenta. Udział w spotkaniu pozwoli również uzyskać dokładne informacje na temat kontrak-

towania przez Narodowy Fundusz Zdrowia świadczeń medycznych realizowanych w ramach 
Krajowej Sieci Onkologicznej.

Najważniejsze jest dobro pacjenta
Krajowa Sieć Onkologiczna, do której już wkrótce będą mogły przystąpić placówki medyczne z całej  
Polski, zakłada m.in. standaryzację procesów medycznych i terapeutycznych, uruchomienie 
specjalnej infolinii onkologicznej, która pozwoli w krótkim czasie umówić się na pierwszą kon-

sultację, skrócenie okresu oczekiwania na badania i rozpoczęcie leczenia. Jednym z filarów 
nowego modelu opieki będzie również wprowadzenie funkcji koordynatora leczenia onkolo-

gicznego.

Kluczowe w Krajowej Sieci Onkologicznej jest to, że pacjent zmagający się z chorobą nowotwo-

rową będzie miał zapewnioną koordynowaną i kompleksową opiekę medyczną. Bez względu na 
to, czy mieszka w metropolii, niewielkiej gminie czy małym miasteczku będzie miał dostęp  
do profesjonalnego leczenia, czyli odpowiedniej do danego typu nowotworu diagnostyki  
i terapii. Co więcej, w tym trudnym i wymagającym procesie pacjentowi będzie towarzyszył taki 
medyczny „anioł stróż”, czyli koordynator leczenia onkologicznego. To specjalista, który zadba  
o zaplanowanie ścieżki diagnostycznej, zorganizowanie konsylium lekarskiego, przygotowa-

nie leczenia w poszczególnych placówkach. Dzięki jego pomocy chory będzie się czuł mniej  
osamotniony.
-podkreśla Krystyna Wechmann Prezes Polskiej Koalicji Pacjentów Onkologicznych.

Uczestnicy spotkania organizowanego przez Ministerstwo Zdrowia będą mogli podyskutować  
o roli koordynatora leczenia onkologicznego oraz pozostałych elementach nowego modelu 
opieki. Otrzymają również program szkoleniowy, przygotowany z myślą o placówkach medycz-

nych zapewniających diagnostykę lub leczenie onkologiczne, z którego dowiedzą się, jakie 
zadania będą musiały realizować ośrodki, które w przyszłości przystąpią do Krajowej Sieci 
Onkologicznej.

Organizowany przez Ministerstwo Zdrowia cykl spotkań warsztatowo-konferencyjnych 
odbywa się w ramach projektu pt. Wsparcie procesu poprawy jakości w leczeniu onkologicznym 
oraz zmiana organizacji systemu opieki zdrowotnej w zakresie onkologii, realizowanego w Programie 
Operacyjnym Wiedza Edukacja Rozwój 2014-2020, współfinansowanego ze środków 
Europejskiego Funduszu Społecznego.

Spotkania odbędą się: 13 marca 2023 r. we Wrocławiu; 17 marca 2023 r. w Kielcach; 
23 marca 2023 r. w Białymstoku, 28 marca 2023 r. w Gdańsku. 
W przypadku chęci uczestnictwa w spotkaniach, prosimy o potwierdzenie obecności 
i przesłanie swoich danych (imię, nazwisko, instytucja, telefon, e-mail, specjalne potrzeby)  
na adres: rekrutacja@krajowasieconkologiczna.pl 
W razie pytań lub wątpliwości zachęcamy do kontaktu telefonicznego: 504 972 658.  
W spotkaniach będzie można również uczestniczyć zdalnie poprzez stronę:  
https://krajowasieconkologiczna.pl

Konferencja na temat nowych rozwiązań w systemie opieki onkologicznej dla kadry zarządzającej i personelu 
placówek medycznych województwa opolskiego.

Krótszy czas oczekiwania na diagnozę i szybsze rozpoczęcie terapii, dostęp do ogólnopolskiej infolinii oraz wsparcie profesjonalnego koordynatora  
– to tylko niektóre elementy Krajowej Sieci Onkologicznej, która już wkrótce obejmie część publicznych placówek medycznych w całej Polsce. By ich kadra 
dowiedziała się jak najwięcej o nowym, kompleksowym modelu leczenia, Ministerstwo Zdrowia organizuje cykl specjalnych konferencji.

Krajowa Sieć Onkologiczna 
czyli kompleksowa i koordynowana 
opieka medyczna
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Raptor NXT jest ubra-
niem strażackim specjalnym 
przeznaczonym do działań 
ratowniczo-gaśniczych. 
Gwarantuje ono wysoki 

komfort użytkowania i za-
pewnia trwałą i niezawodną 
ochronę przed działaniem 
płomieni i wysokiej tempe-
ratury.

Zakupiono pięć kom-
pletów ubrań. W ubiegłym 
tygodniu wójt Marek Pie-
truszka osobiście przeka-
zał je strażakom z OSP w 
Dobrej.

Całkowita wartość za-
kupu to 15 370 zł. Na to 
zadanie gmina Strzeleczki 
przekazała 5,5 tys. zł do-
�nansowania z własnego 
budżetu. Pozostałe środki 
pochodzą z Wojewódzkiego 
Funduszu Ochrony Środo-
wiska i Gospodarki Wodnej 
w Opolu (7 687 zł) oraz 
wkładu własnego OSP Do-
bra (2 188 zł).

(mim), fot. gmina 
Strzeleczki

W czwartek 23 lutego 
warsztaty odbyły się w 
świetlicy wiejskiej w Do-
brej. Na początku młodzież 
zapoznała się z zasadami 
korzystania z numeru alar-
mowego 112. Następnie 
gość specjalny ogniomistrz 
Adam Niesłony z Komen-
dy Powiatowej Państwowej 
Straży Pożarnej w Krapko-
wicach przekazał młodym 
adeptom pożarnictwa za-
sady udzielania pierwszej 
pomocy osobie poszkodo-
wanej. Strażak podzielił się 
też ważnymi wskazówkami 
dotyczącymi obsługi de�-
brylatora AED w przypad-
ku nagłego zatrzymania 
krążenia.

Drugą część zajęć popro-
wadził Arkadiusz Jazłowiecki 
z Krapkowickiej Grupy Po-
szukiwawczo-Ratowniczej. 
Towarzyszył mu pies ratow-
niczy Sajgon. Gość opowie-
dział, jak należy się zacho-
wać w obecności obcego psa 

i jaką przyjąć postawę, gdy 
ten będzie chciał zaatako-
wać. Sajgon zaprezentował 
swoje umiejętności, a na 
koniec zapozował do zdjęć z 
młodzieżą.

Podobne warsztaty prze-
prowadziły również inne 
jednostki strażackie z terenu 
gminy: OSP Strzeleczki, 
OSP Łowkowice, OSP Zie-
lina i OSP Racławiczki.

- Uczestnicy warsztatów 
mogli przymierzyć kaski 
strażackie i zasiąść w wozie 
strażackim – mówi dyrektor 
Gminnego Ośrodka Kul-
tury w Strzeleczkach Anna 
Kuźnik. – Dzieci m.in. szu-
kały zbiorników na wodę w 
wozach i zadawały mnóstwo 
pytań związanych z tematy-
ką strażacką.

(mim), fot. gmina 
Strzeleczki, (OSP Dobra)W programie nie zabra-

kło ciekawych wyjazdów, 
zajęć, warsztatów i innych 
atrakcji.

- Były warsztaty w Aka-
demii Edukacyjnej w Opolu 
i wyjazd do kina – mówi 
dyrektor Gminnego Ośrod-
ka Kultury w Strzeleczkach 
Anna Kuźnik. – Wielkim 
zainteresowaniem cieszył się 
także Gminny Bal Maskowy, 

który odbył się 20 lutego w 
Strzeleczkach.

Ponadto uczestnicy 
mogli też pojechać na wy-
cieczkę do parku trampolin 
GOjump i powietrznego 
miasteczka GOair we Wro-
cławiu. Był również wyjazd 
na lodowisko i kręgielnię w 
Opolu. Atrakcji nie brako-
wało.

- Ponadto w naszych 
świetlicach wiejskich odby-

wały się inne ciekawe zajęcia 
– dodaje Anna Kuźnik.

Warto zaznaczyć, że 
oprócz Gminnego Ośrodka 
Kultury w Strzeleczkach, 
zajęcia prowadziła także 
Gminna Biblioteka Publicz-
na w Strzeleczkach, o czym 
już informowaliśmy naszych 
czytelników. 

(mim), fot. (GOK 
Strzeleczki)

Nowe ubrania 
dla strażaków

Nowe specjalne ubrania Raptor NXT trafiły do strażaków z OSP Dobra. 
Gmina Strzeleczki przekazała na ten cel ponad 5 tys. zł.

Wójt Marek Pietruszka osobiście przekazał ubrania 
strażakom z OSP w Dobrej.

Zabawom nie było końca
Zakończyły się Coolturowe Ferie z Gminnym Ośrodkiem Kultury w 
Strzeleczkach. Przez ponad 10 dni dzieci i młodzież brały udział w 
wielu ciekawych imprezach i wydarzeniach.

Tak bawiły się dzieci podczas Gminnego Balu Maskowego w Strzeleczkach.

Wielkim zainteresowaniem cieszyła się wycieczka do parku trampolin we Wrocławiu.

Szkolić dla bezpieczeństwa
Podczas tegorocznych ferii zimowych organizowanych przez Gminny 
Ośrodek Kultury w Strzeleczkach szczególnym zainteresowaniem 
cieszyły się warsztaty szkoleniowe z pożarnictwa. W przedsięwzię-
cie zaangażowały się jednostki z terenu gminy Strzeleczki.

A to już zajęcia w Dobrej.

Uczestnicy warsztatów zorganizowanych przez strażaków z OSP Łowkowice.

Kilka zmian 
budżetowych

Podczas ostatniej sesji 
Rady Gminy Strzelecz-
ki przegłosowano kilka 
poprawek budżetowych 
na 2023 rok. Zwiększo-
no dochody o ponad 23 
tys. zł. Są to fundusze 
przeznaczone na wypłatę 
dodatków elektrycznych. 
Mocą uchwały połączono 
również dwa zadania (tj. 
przebudowę ulicy Ko-
ścielnej w Komornikach i 
ulic Słowackiego i Ogro-
dowej w Strzeleczkach w 
jedno zadanie pod nazwą 
„przebudowa ul. Osiedle 
w Strzeleczkach oraz prze-
budowa ul. Kościelnej w 
Komornikach”. Inwestycja 
kosztować będzie ponad 
1,9 mln zł.

Wspólne świętowanie
Władze gminy Strze-

leczki zapraszają do wspól-

nego świętowania Dnia 
Kobiet i Dnia Mężczyzn. Z 
tej okazji w sobotę 11 mar-
ca odbędą się warsztaty z 
pierwszej pomocy, z kolei w 
niedzielę 12 marca koncert 
zespołu Maszkety. Szczegó-
ły w biurze GOK-u.

Tour de Pologne przez 
gminę Strzeleczki?
Niewykluczone, że je-

den z etapów tegorocznej 
jubileuszowej 80. edycji 
Tour de Pologne przebiegać 
będzie przez Moszną. Póki 
co trwają rozmowy w tym 
temacie z organizatorami 
wyścigu. Tour de Pologne 
rozpocznie się 29 lipca, a 
zakończy 4 sierpnia. Na 
szczegółowe informacje 
czekamy.

Można wnosić opłaty
„W związku z przenie-

sieniem siedziby Koła PZW 
Strzeleczki poza naszą gmi-
nę i powiat, informujemy 

o wprowadzeniu opłat za 
połów ryb na stawie w 
Ośrodku Wypoczynkowym 
w Dobrej” – poinformował 
w mediach społeczno-
ściowych wójt Marek Pie-
truszka. Koszt zezwolenia 
całorocznego dla miesz-
kańców gminy Strzeleczki 
wynosi 250 zł. Ta sama 
opłata dla dzieci i młodzie-
ży (z gminy Strzeleczki) do 
18. roku życia lub do 26. 
roku życia (jeżeli nadal się 
uczy) wynosi 120 zł. Koszt 
zezwolenia dziennego to 
40 zł. Opłat za zezwolenia 
będzie można dokonywać 
w recepcji Ośrodka Wypo-
czynkowego w Dobrej w 
każdy piątek w godzinach 
od 8.30 do 12.30 lub po 
wcześniejszym umówieniu 
telefonicznym pod nr 513 
104 977.

(mim)

Ekspresem przez gminę
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- Jak rozpoczęła się 
Wasza przygoda z pro-
dukcją wina?

- Justyna Horzela: 
Początek jest bardzo ba-
nalny, bo będąc w róż-
nych miejscach w Euro-
pie, zawsze staraliśmy się 
skosztować regionalnych 
win. Urzekły nas różne 
smaki, gatunki i klimat, 
jaki często towarzyszy 
degustacjom. Zaczęliśmy 
marzyć o założeniu wła-
snej winnicy. 

- Grzegorz Horzela: 
Pierwsze wino w balo-
nie zrobiliśmy z owoców 
krzaku, który można po-
wiedzieć, że był dziki, za-
niedbany. Wyszło napraw-
dę bardzo dobre i to był 
taki bodziec, żeby zacząć 
eksperymentować w tej 
dziedzinie. Powoli zdoby-
waliśmy wiedzę z zakresu 
produkcji wina, odwiedzi-
liśmy kilka winnic na Wę-
grzech, w Niemczech, we 
Włoszech i te rodzime w 
Polsce. Braliśmy udział w 
zbiorach i przetwórstwie 
winogron tam, gdzie to 
było możliwe. Pomocne 
były też fachowa literatu-

ra i doradztwo zaprzyjaź-
nionych winiarzy z Polski. 
Zafascynowaliśmy się tym 
na tyle, że podjęliśmy de-
cyzję o założeniu winnicy.

- Długo szukaliście 
odpowiedniej działki 
pod uprawę?

- ( JH) Tak, dużo się 
najeździliśmy, żeby zna-
leźć miejsce, które będzie 
spełniało odpowiednie 
warunki. Mało osób chce 
sprzedawać działki rolne. 
Na szczęście bardzo bli-
sko, w Malni, znaleźli-
śmy odpowiednie miejsce 
i właściciel zgodził się 
sprzedać swój teren. Od 
2018 roku działamy przy 
naszych uprawach.

- Jak wyglądała droga 
do zarejestrowania win-
nicy?

- (GH) Nie będę ukry-
wać, że łatwo nie było. 
Pytałem innych winiarzy, 
także z Opolszczyzny, jak 
to wszystko wygląda, co 
trzeba zrobić, jakie wy-
mogi spełnić. Formalno-
ści było bardzo dużo, w 
kilku instytucjach trzeba 
było złożyć odpowiednie 
papiery. Musiałem nawet 

pokazać zaświadczenie o 
niekaralności. Sprawdza-
no warunki sanitarne, jak 
przechowywane są butel-
ki i inne niezbędne sprzę-
ty. Wszystkie sadzonki 
muszą zostać zakupione 
od certyfikowanego 
sprzedawcy. Posiadają 
one paszporty gwaran-
tujące, że winorośle są 
odpowiednio zabezpie-
czone. Wymieniać można 
tak naprawdę bez końca.

- Polska to nie To-
skania, a mimo wszyst-
ko zbiory są spore. Jak 
wiele sadzonek macie 
obecnie i jakie hoduje-
cie odmiany?

- (JH) Obecnie mamy 
mniej więcej od 4500 do 
5000 sadzonek. Ziemia 
została na początku od-
powiednio przygotowana 
poprzez użycie nawozów 
naturalnych, sadzonki 
również są odpowiednio 
nawadniane. Słońca im 
nie brakuje, chociaż su-
sze, gradobicia i wichury 
nie są naszym sprzymie-
rzeńcem. 

- (GH) Jeśli chodzi 
o odmiany, to obecnie 

mamy marechala focha, 
leona millota, regenta, sy-
raha i czerwonego rieslien-
ga. A z białych winogron 
to solaris i seyval blanc.

- Jakie są etapy pro-
dukcji wina?

- (GH) Po zbiorach 
we wrześniu i październi-
ku dokonujemy selekcji 
i wybieramy najlepsze 
owoce. Następnie od-
dzielamy winogrona od 
szypułek i szczepimy 
drożdżami. Szypułki jak i 
owoce musimy ważyć do 
celów administracyjnych. 
Potem następuje proces 
maceracji, aby uzyskać 
odpowiednią barwę wina. 
Następnie wyciskamy, 
przelewamy do zbiorni-
ka, zlewamy znad osadu 
i jak już się wyklaruje, to 
przekazujemy próbkę do 
badania. Wtedy otrzymu-
jemy informację między 
innymi o zawartości al-
koholu. Na końcu zostaje 
butelkowanie wina. Cały 
okres od momentu zbio-
ru do otwarcia butelki to 
około roku w przypadku 

czerwonego wina, a białe 
potrzebuje pół roku. Ety-
kiety i banderole kleimy 
ręcznie, jest to pra-
cochłonne, jednak daje 
dużo satysfakcji. 

- Wszystko robicie 
sami i tak jak wspo-
mnieliście, wymaga to 
dużego nakładu czasu. 
Jak godzicie życie ro-
dzinne z pracą i taką pa-
sją jak produkcja wina?

- (JH) Najprościej 
mówiąc - nie ma chwili 
na nudę. Ciągle mamy 
coś do zrobienia, ale 
wspólna pasja powoduje, 
że dużo czasu spędzamy 
razem. To nie jest tak, 
że nie widzimy świata 
poza produkcją wina, 
ponieważ mamy inne za-
interesowania, dzieciom 
poświęcamy jak najwięcej 
czasu, często nam też po-
magają. Nikt nie jest za-
niedbany, a my spełniamy 
swoje marzenia. 

- Macie jakieś plany 
związane z rozwojem 
winnicy?

- (GH) W tym mo-
mencie uprawy mamy w 
Malni, a cała produkcja 
i degustacja odbywa się 
w naszym domu w Ot-
męcie, gdzie jest mało 
miejsca. Dlatego nieba-
wem otworzymy przy 
uprawach piwnicę, która 
będzie służyć do spotkań, 
degustacji wina. Chcemy 
stworzyć miejsce, gdzie 
goście będą mogli usiąść 
i poczuć się niczym we 
włoskiej winnicy. Będzie-
my wtedy mogli pokazać, 
jak produkujemy nasze 
wino, opowiedzieć o tym. 
Może z czasem zrobimy 
miejsce na ognisko, ho-
duję także alpaki, więc 
zapewne też to połączy-
my. Planów mamy dużo i 
mam nadzieję, że wszyst-
kie uda się zrealizować.

- Gdybyście mieli 
wytłumaczyć komuś, 
kto nigdy nie próbował 
waszych win – jakbyście 
określili ich styl, smak?

- (GH) Każdy ma 
własne kubki smakowe, 
indywidualne podejście. 
Zachęcam, aby do nas 
przyjść, spróbować i sa-
memu określić, czy nasze 
wina wpasowują się w 
gusta. Mogę zapewnić, że 
są nieoszukane, na natu-
ralnym cukrze, w pełni 
ekologiczne i przede 
wszystkim robione z ser-
cem. Zapraszamy wszyst-
kich miłośników wina do 
odwiedzenia naszej Win-
nicy na Wapieniach oraz 
śledzenia nas w mediach 
społecznościowych. 

- Dziękuję za rozmowę. 

fot. archiwum prywatne.

Z Justyną i Grzegorzem Horzelami z Krapkowic, właścicielami Winnicy na Wapieniach w Malni, rozmawia Dagmara Joszko.

Z miłości do wina

Wspólna pasja powoduje, że dużo czasu spędzamy 
razem – mówią Justyna i Grzegorz Horzelowie.
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Spotkanie odbyło się we 
wtorek 28 lutego. Poprowa-
dził je dziennikarz Marcin 
Michrowski. Na początku 
Andrzej Grabowski opowia-
dał o swoim życiu i karierze 
aktorskiej. Następnie rozma-
wiano o jego autobiogra�i 
pt. „Andrzej Grabowski. 
Jestem jak motyl”, która 

powstała we współpracy z 
Jakubem Jabłonką i Pawłem 
Łęczukiem.

Po rozmowie każdy z 
uczestników mógł otrzymać 
autograf od aktora oraz wy-
konać pamiątkowe zdjęcie.

Przy okazji warto wspo-
mnieć, że 1 marca w gogo-
lińskiej bibliotece odbyło się 

jeszcze jedno ciekawe spo-
tkanie. Gościem był prof. dr 
hab. Franciszek Marek, któ-
ry wygłosił wykład na temat 
historii śląskich noblistów. 
Słuchaczami byli członkowie 
stowarzyszenia Uniwersytetu 
Trzeciego Wieku.

(mim), fot. (GBP 
Gogolin)

Temat poruszono na 
ostatniej sesji Rady Miejskiej 
w Gogolinie, która odbyła się 
23 lutego. Najpierw jednak 
dyrektor DSS-u Iwona Skow-
ronek wygłosiła sprawozdanie 
na temat działalności placów-
ki w 2022 roku. Padało wiele 
ciekawych informacji doty-
czących m.in. pensjonariuszy 
i prowadzonej przez dyrekcję 
i pracowników polityki senio-
ralnej. Do 31 grudnia w pla-
cówce mieszkało 42 seniorów, 
z czego najwięcej (bo aż 16) z 
gminy Gogolin i 11 z gminy 
Krapkowice. Iwona Skowro-
nek opowiedziała również o 
szerokim dostępie podopiecz-
nych do opieki zdrowotnej.

- Mieszkańcy w 2022 roku 
korzystali z wizyt lekarskich w 
różnych przychodniach – mó-
wiła Iwona Skowronek. - Za-
pewnialiśmy im dowóz w obec-
ności pielęgniarki lub opiekuna. 
Było to w sumie 145 wyjazdów. 
Przeprowadzono także 77 wizyt 
domowych lekarzy pierwszego 
kontaktu oraz 53 konsultacje 
telefoniczne.

Dyrektor poinformowała 
również, że w placówce pro-
wadzono wiele aktywności 
z zakresu tzw. usług wspo-
magających, które pozwalają 
mieszkańcom „zapomnieć o 
trudach codzienności”. Jest to 
m.in. terapia zajęciowa.

- W domu są prowadzone 
różne formy usług wspomaga-

jących – komentowała dyrek-
tor. - Mamy różne warsztaty, 
w 2022 roku założono kółko 
malarskie, którego członkowie 
osiągnęli już pierwsze sukcesy.

Iwona Skowronek wspo-
mniała również o szeregu innych 
wydarzeń, w których podopiecz-
ni DSS-u brali udział. Były to 
m.in. śniadanie wielkanocne 
zorganizowane przez gminę Go-
golin dla gości z Ukrainy, olim-
piada dla seniorów, dożynki, od-
pust św. Barbary w Kamionku i 
święto ziemniaka. 

Dla bezpieczeństwa 
mieszkańców i pracowników 
w 2022 roku przeprowadza-
no również kilka przeglądów 
urządzeń i drobnych napraw. 

- We własnym zakresie 
odświeżyliśmy kaplicę, odma-
lowaliśmy płot dookoła domu 
i odnowiliśmy chodniki do-
okoła domu i parku – dodała 
Iwona Skowronek.

Dom spokojnej staro-
ści mógł również liczyć na 
wsparcie wielu sponsorów. 
Jednostka otrzymała artykuły 
spożywcze za ponad 4 tys. zł, 
artykuły medyczne za ponad 
500 zł i sprzęt AGD o war-
tości ponad 22 tys. zł (w tym 
telewizor i pralka przemy-
słowa z suszarką). Pozyskano 
też ponad 37 tys. zł dotacji z 
urzędu wojewódzkiego.

Po zreferowaniu tematu 
głos zabrał burmistrz Joachim 
Wojtala. 

- Jeżeli chodzi o wpłaty od 
osób, które mieszkają w na-
szym domu DSS, a pochodzą 
z gminy Gogolin, to wyniosły 
one (po zsumowaniu – przyp. 
red.) w minionym roku do-
kładnie 858 300 zł i 69 gr.

Z kolei ogólne wydatki 
generowane przez dom spo-
kojnej starości wyniosły w 
2022 r. ponad 2,4 mln zł. 

- Z budżetu gminy Go-
golin w minionym roku do 
dopłat działalności domu 
przekazano środki własne w 
wysokości 529  734 zł i 37 
gr – dodał Joachim Wojtala. 
– Jest to tendencja spadkowa 
względem lat ubiegłych. 

Z przedstawionych przez 
burmistrza wyliczeń wynika, 
że koszt rocznego pobytu 
jednego pensjonariusza w 
DSS-ie wyniósł 78 540 zł tys. 
zł. Następnie włodarz zwrócił 
uwagę na jeszcze inne koszty 
związane z polityką senioral-
ną, które ponoszone są przez 
lokalny samorząd.

- Dopłata z budżetu gmi-
ny Gogolin dla mieszkańców 
przebywających w innych 
domach pomocy społecznej 
z terenu województwa opol-
skiego czy poza nim wyniosła 
1 104 703 zł i 45 gr – wyliczał 
Joachim Wojtala. – Prawie 
wszystkie te środki wypłynęły 
poza powiat krapkowicki.

Włodarz wspomniał tak-
że, że już od dwóch kadencji 

Śp. Jan Szendzielorz był 
nie tylko wieloletnim sołty-
sem Kamionka. Angażował 
się również w życie samo-
rządowe gminy Gogolin. 
W latach 2002-2006 pełnił 
funkcję wiceprzewodni-
czącego Rady Miejskiej 
w Gogolinie. Mieszkańcy 
zapamiętali go jako zawsze 

życzliwego i pełnego empa-
tii człowieka.

Uroczystości pogrzebo-
we odbyły się we wtorek 
28 lutego w kościele pa-
ra�alnym pw. św. Jacka w 
Kamieniu Śląskim.

(mim), fot. gmina 
Gogolin

Znany aktor w Gogolinie
Gminna Biblioteka Publiczna w Gogolinie gościła Andrzeja Grabow-

skiego. Wybitny aktor znany jest z wielu filmowych produkcji.

Na spotkanie przybyły tłumy gości.

Zmarł Jan Szendzielorz
Zmarł były sołtys Kamionka Jan Szendzie-
lorz. Pod koniec życia zmagał się z ciężką 
chorobą.

Śp. Jan Szendzielorz 
został pochowany na 
cmentarzu w Kamieniu 
Śląskim.

Człowiek ponad ekonomią
Władze gminy Gogolin planują rozbudowę Domu Spokojnej Starości „Św. Barbara” w Kamionku. Projekt jest opracowany, ale póki co lokalny 
samorząd nie otrzymał dofinansowania na ten cel.

próbuje na radzie powiatu 
przedstawić projekt współpra-
cy w zakresie polityki senioral-
nej. Póki co bezskutecznie.

- Ja jako gospodarz sta-
rałem się też o utworzenie 
w naszej gminie obiektu, w 
którym świadczona byłaby 
długoterminowa opieka 
pielęgnacyjna – komento-
wał burmistrz. - Niektórzy 
mnie wyśmiewali, że takiego 
czegoś nie ma i że kwestia 
dotyczy tylko Zakładów 
Opiekuńczo-Leczniczych. 
Okazuje się jednak, że taka 
forma opieki jest i teraz inni 
samorządowcy ubiegają się o 
te fundusze. Nam się to nie 
udało do tej pory.

Burmistrz Wojtala wspo-
mniał także o opracowanym 
przez urząd miejski pro-

jekcie budowy kompleksu 
mieszkań wspomaganych 
dla seniorów w Kamionku.

- Projekt kapitalny, ale 
nie dostaliśmy do�nanso-
wania – mówił włodarz. 
- Ile możemy o te fundusze 
walczyć? Trzeba nam part-
nerstwa, żeby to zrealizować. 
Bez tego nie zrealizujemy. 
Jestem dobrej myśli, że ten 
projekt rozbudowy domu 
ruszy. 

Burmistrz kilkukrotnie 
zwrócił uwagę na to, że po-
trzeba partnerstwa i poważ-
nego namysłu nad przyszło-
ścią polityki senioralnej.

- Ten problem będzie 
narastać, bo żyjemy coraz 
dłużej – mówił.

Na sam koniec Joachim 
Wojtala podziękował dy-
rektor i całemu personelowi 
Domu Spokojnej Starości w 
Kamionku za zaangażowa-
nie i trud włożone w rozwój 
działalności palcówki. Od-
niósł się także pokrótce do 
wynagrodzeń. Wspomniał, 
że pracownicy DSS-u „za-
sługują na więcej”, jednak 
póki co urząd „nie ma takiej 
możliwości”. 

Następnie przewodniczą-
ca Komisji Oświaty, Kultury, 
Sportu, Rekreacji i Zdrowia 
Gizela Sapok podziękowała 
pracownikom, dodając, że 
w domu spokojnej starości 
„człowiek liczy się ponad 
ekonomię”.

Michał Mandola

W ramach gminnego 
etapu wpłynęło 27 prac. 
Z nich wyłoniono 12 naj-
lepszych i to one zostały 
zakwali�kowane do kolej-
nego, powiatowego etapu. 
Wyboru dokonało specjalne 
jury, w skład którego weszli 
Marta Szóstka (przewodni-
cząca), Małgorzata Malkusz 
(sekretarz) i Małgorzata Wy-
strach-Blaut (członek).

Najlepsze prace w I gru-
pie wiekowej (przedszkola) 

wykonali: Pola Machura, 
Alicja Najda, Laura Tom-
czyszyn, Karol Kaczmarek i 
Aleksander Król. Laureatami 
II grupy wiekowej (szkoła 
podstawowa klasy I-IV) 
zostali: Michał Koteluk, 
Tobiasz Mateja, Franciszek 
Pierskała, Hanna Haliniak 
oraz Stanisław Misiowiec. 
W ostatniej III grupie (klas 
V-VIII) zwyciężyli: Grzegorz 
Sulik oraz Patryk Walencik.

Uroczyste wręczenie 
dyplomów odbyło się w 
piątek 3 marca w Gminnym 
Ośrodku Kultury w Go-
golinie. Drobne upominki 
laureatom przekazali za-
stępca burmistrza Gogolina 
Krzysztof Reinert i sekretarz 
zarządu oddziału miejsko-
-gminnego Ochotniczych 
Straży Pożarnych RP Marta 
Szóstka.

(mim), fot. gmina 
Gogolin

Najlepsze prace nagrodzone

Dyplomy wręczono w piątek 3 marca.

Zakończył się gminny etap Ogólnopolskiego Strażackiego Konkursu 
Plastycznego. Najlepsze prace zostały nagrodzone.
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– Od czasu rewitalizacji 
Baszty w 2019 roku pomału 
zmierzamy do stworzenia 
punktu informacji turystycz-
nej powiązanego jednocześnie 
ze swego rodzaju centrum hi-
storii. Nie jest to łatwe, patrząc 
chociażby na ograniczenia, 
jakie mamy przy pracy z zabyt-
kiem, jakim jest baszta. Jednak 
wiele już zrobiono, wiele przed 
nami. Jedno jest pewne, że 
Krapkowicka Wieża Bramy 
Górnej zasługuje na to – mówi 
Małgorzata Pacion. 

Obecnie w Baszcie znajduje 
się galeria, w której odbywają 
się wernisaże oraz spotkania 
miłośników sztuki. Na piętrach 
można podziwiać również 
wystawy przybliżające życie 
lokalnych mieszkańców w mi-
nionych dekadach. Obecnie 
aby zwiedzić Basztę, wystar-
czy umówić się telefonicznie 
pod numerem telefonu 515 
518 344.

(dp)

Dzies ięciohektarowy 
teren po byłym polu golfo-
wym znajdujący się za te-
renem rekreacyjnym przy 
pływalni Delfin zostanie 
ogrodzony, a następnie 
jego część przygotowana 
zostanie do organizacji 
pochówków. Na nowym 
cmentarzu powstanie 
kaplica wraz z chłodnią, 

kolumbaria oraz kwatery 
ziemne przeznaczone do 
różnego rodzaju pochów-
ków. W projekcie są także 
parking na kilkadziesiąt 
aut, toalety oraz alejki. 

– Pierwszy etap budo-
wy, czyli przygotowanie 
jednej trzeciej terenu do 
organizacji pochówków, 

powinno zapewnić miejsca 
spoczynku dla mieszkań-
ców na około 10 lat. Takie 
są nasze szacunki - mówi 
burmistrz Krapkowic An-
drzej Kasiura. - Cmentarz 
powstaje w momencie, 
gdy dochodzimy do za-
pełnienia krapkowickich 
nekropolii i na pewno jest 
to oczekiwana inwestycja 
w naszym mieście. Cieszę 
się, że po tych kilku latach, 
najpierw debaty społecznej 
o lokalizacji cmentarza, 
następnie działań w celu 
pozyskania środków, jeste-
śmy już na etapie realiza-
cji.

Budowa cmentarza to 
koszt około 6 mln zł, jed-
nak większość środków, bo 
5 mln zł gmina Krapkowi-
ce pozyskała z Rządowego 
Funduszu Polski Ład. Pla-
nowane zakończenie prac 
wyznaczono na listopad 
2024 roku. 

(dp)

Jeżeli chcecie przezna-
czyć podatek na organizacje 
działające na terenie gminy 
Krapkowice, możecie śmiało 
skorzystać z dedykowanej 
temu strony, do której 
link znajduje się na stronie 
Urzędu Miasta i Gminy w 
Krapkowicach, można też 
zeskanować poniższy kod 

QR. Dzięki łatwej i nie-
skomplikowanej obsłudze 
możecie w ciągu 7 minut 
złożyć PIT oraz wskazać 
organizację, na którą chce-
cie przeznaczyć podatek. 
Zachęcamy do skorzystania i 
wsparcia lokalnych organiza-
cji pozarządowych. 

(dp)

Zgodnie z uchwałą Nr  XXXIX/478/2022 Rady Miejskiej w Krapkowicach z dnia 17 sierpnia 
2022 roku w sprawie określenia górnych stawek opłat ponoszonych przez właścicieli nieruchomo-
ści, którzy nie są obowiązani do ponoszenia opłat za gospodarowanie odpadami komunalnymi na 
rzecz gminy, za usługi w zakresie odbierania odpadów komunalnych oraz opróżniania zbiorni-
ków bezodpływowych i transportu nieczystości ciekłych opłaty za odbiór odpadów komunalnych 
z nieruchomości niezamieszkałych kształtują się następująco:

• w przypadku gdy odpady komunalne są zbierane i odbierane w sposób selektywny górne 
stawki opłat za odbiór i zagospodarowanie:

- niesegregowanych (zmieszanych) odpadów komunalnych wynoszą:

1) 41 zł - za jednorazowe opróżnienie pojemnika/worka  o pojemności 120 l,
2) 60 zł - za jednorazowe opróżnienie pojemnika o pojemności 240 l,
3) 115 zł - za jednorazowe opróżnienie pojemnika o pojemności 660 l,
4) 191 zł - za jednorazowe opróżnienie pojemnika o pojemności 1100 l.

- tworzyw sztucznych, metali i opakowań wielomateriałowych, a także papieru i szkła 
wynoszą:

1) 23 zł - za jednorazowe opróżnienie worka o pojemności 120 l,
2) 26 zł - za jednorazowe opróżnienie pojemnika o pojemności 120 l,
3) 41 zł - za jednorazowe opróżnienie pojemnika o pojemności 240 l,
4) 62 zł - za jednorazowe opróżnienie pojemnika o pojemności 660 l,
5) 82 zł - za jednorazowe opróżnienie pojemnika o pojemności 1100 l.

- bioodpadów wynoszą:

1) 23 zł - za jednorazowe opróżnienie worka o pojemności 120 l,
2) 38 zł - za jednorazowe opróżnienie pojemnika o pojemności 120 l,
3) 59 zł - za jednorazowe opróżnienie pojemnika o pojemności 240 l,
4) 110 zł - za jednorazowe opróżnienie pojemnika o pojemności 660 l,
5) 183 zł - za jednorazowe opróżnienie pojemnika o pojemności 1100 l.

- w przypadku, gdy odpady komunalne nie są zbierane i odbierane w sposób selektywny 
górne stawki opłat wynoszą:

1) 123 zł - za jednorazowe opróżnienie pojemnika/worka o pojemności 120 l,
2) 180 zł - za jednorazowe opróżnienie pojemnika o pojemności 240 l,
3) 345 zł - za jednorazowe opróżnienie pojemnika o pojemności 660 l,
4) 573 zł - za jednorazowe opróżnienie pojemnika o pojemności 1100 l.
Jednocześnie informujemy, że podmioty realizujące przedmiotową usługę zobowiązane są do 
ich przestrzegania. 

Informacja o górnych stawkach opłat 

za odbiór odpadów z nieruchomości 

niezamieszkałych

Wesprzyj lokalne organizacje 
pożytku publicznego

Początek roku jak zwykle łączy się z rozliczeniem podatkowym. W 
tym roku po raz pierwszy można przeznaczyć 1,5% podatku na dzia-
łalność organizacji pozarządowych. 

Rusza budowa  
nowego cmentarza

Umowa na wykonanie nowego cmentarza w Krapkowicach została 
podpisana. Do realizacji zadania wkrótce przystąpi Przedsiębiorstwo 
Handlowo-Usługowe PROFECTUS z Niezdrowic.

Wykonawca niedługo rozpocznie prace.

Krapkowicka Baszta  
z certyfikatem

W czwartek 2 marca w siedzibie Opolskiej Regionalnej Organizacji 
Turystycznej instruktor Krapkowickiego Domu Kultury oraz opiekun 
krapkowickiej Baszty Małgorzata Pacion odebrała Certyfikat Informa-
cji Turystycznej. Na razie jest to certyfikat jednogwiazdkowy, jednak 
na pewno to się zmieni w ciągu kolejnych lat. 

Baszta otrzymała jednogwiazdkowy certy�kat.
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Dom Dziennego Pobytu ma zostać zlokalizowany 
przy ulicy Sądowej.

Aktualnie Domu Dzien-
nego Pobytu funkcjonuje 
w kilku małych pomiesz-
czeniach znajdujących się 
w budynku Środowisko-
wego Domu Samopomocy. 
Mieszkańcy uczęszczający 
na zajęcia tam organizowa-
ne wielokrotnie sygnalizo-
wali potrzebę znalezienia 
większego lokum.

Warto zaznaczyć, że ten 
temat był poruszony już 
niespełna miesiąc temu na 
posiedzeniu Gminnej Rady 

Seniorów. Do problemu 
odniósł się burmistrz Krap-
kowic na ostatniej sesji.

- Chcemy, żeby tego 
miejsca dla seniorów było 
więcej – mówił Andrzej Ka-
siura. - Jednym z pomysłów 
jest zaadaptowanie budyn-
ku przy ulicy Sądowej. W 
tej chwili znajduje się tam 
jedna z siedzib gminnej bi-
blioteki.

Przypomnijmy, że bi-
blioteka w Krapkowicach 
funkcjonuje obecnie w 

Wiceburmistrz Krapkowic 
powiedział, że wykonanie za-
dania polegającego na realizacji 
transportu publicznego zostało 
zlecone związkowi „Jedź z 
nami” w Strzelcach Opolskich, 
który w ramach naboru z Na-
rodowego Funduszu Ochrony 
Środowiska i Gospodarki 
Wodnej zamierza kupić cztery 
autobusy elektryczne. 

- Na terenie gminy 
mamy zamiar przygotować 
dwa miejsca do ładowania 
tych autobusów – powie-
dział wiceburmistrz Krap-
kowic. 

Arnold Joszko nie wy-
kluczył, że w przyszłości 
można by rozbudować sta-
cje do ładowania. 

- Jeżeli w Polsce będzie 
utrzymywać się tendencja 
transportu samochodami 
elektrycznymi w gminie (na 
wzór parkometrów) będą 
budowane stacje ładujące 
pojazdy – mówił zastępca 
burmistrza Krapkowic. 

(matt)

Dom seniora w 
miejsce biblioteki
Jednym z tematów poruszonych na ostatniej Sesji Rady Miejskiej w 
Krapkowicach była zmiana lokalizacji Domu Dziennego Pobytu. Trwa-
ją dyskusje nad jego nowym umiejscowieniem. 

Przed paroma tygodnia-
mi o�cer dyżurny krapko-
wickiej komendy odebrał 
zgłoszenie o rzekomym 
pobiciu. Zgłaszający poin-
formował, że na przykościel-
nym placu w Zdzieszowicach 
pięć osób bije mężczyznę. 
Funkcjonariusz natychmiast 
skierował na miejsce policyj-
ny patrol.

Chwilę później okazało 
się, że informacje zawarte 
w zgłoszeniu były fałszywe. 
Funkcjonariusze ustalili wła-
ściciela numeru abonenckie-
go i dotarli do niego. Okazał 
się nim 40-letni mieszkaniec 
Zdzieszowic. Za bezpodstaw-
ne wezwanie służb mężczyzna 
został ukarany mandatem w 
wysokości 500 zł.

(mim)

Bójki przy 
kościele nie było
Wciąż zdarza się, że ktoś bezmyślnie wzywa 
służby za pośrednictwem numeru alarmowe-
go 112. Ostatnie takie zdarzenie miało miej-
sce na początku lutego w Zdzieszowicach.

trzech różnych obiektach. 
W przyszłości jednak ma się 
to zmienić.

- Po niełatwych roz-
mowach i decyzjach usta-
liliśmy, że przez wzgląd 
na oszczędności będziemy 
chcieli działalność biblio-
teki oprzeć o dwa budynki 
– poinformował burmistrz. 
– Biblioteka zlokalizowana 
byłaby przy ulicy Mickie-
wicza w Otmęcie oraz przy 
ulicy Sienkiewicza w Krap-
kowicach. 

Obiekt, w którym pla-
nuje się utworzenie Domu 
Dziennego Pobytu przy uli-
cy Sądowej, jest najstarszy, 
najbardziej energochłonny 
i wymaga dużych nakładów 
na przebudowę. Burmistrz 
Krapkowic liczy jednak na 
rządowe wsparcie.

- Od kilku lat rząd 
ogłasza konkursy na do�-
nansowanie budowy bądź 
przebudowy obiektów, któ-
re mogłyby pomieścić domy 
dziennego pobytu – mówił 
Andrzej Kasiura. - W tym 
roku taki konkurs jeszcze 
nie został ogłoszony, ale wy-
patrujemy go na stronach 
rządowych.

(matt)

Elektryczna przyszłość
Podczas sesji Rady Miejskiej w Krapkowicach, która odbyła się w 
czwartek 2 marca, wiceburmistrz Arnold Joszko odniósł się do tema-
tu transportu zbiorowego. 

Burmistrz Krapkowic 
Andrzej Kasiura na ostatniej 
sesji rady miejskiej zazna-
czył, że wspomniane kluby 
seniora działają z inicjatywy 
Towarzystwa Społeczno-
-Kulturalnego Niemców 
na Śląsku Opolskim, przez 
które są też �nansowane. 

- My jedynie udostęp-
niamy swoje pomieszczenia 
w Dąbrówce i w Kórnicy – 
mówił burmistrz. – Obecny 
projekt do�nansowujący 
(kluby seniora – przyp. 
red.) pochodzi ze środków 
europejskich i z końcem 
marca będzie się �nalizował.  

Z tego powodu o przy-
szłość wspomnianych klu-
bów podczas sesji pytała 
radna Teresa Rybczyk. 

- Są prowadzone prace 
w celu pozyskania środków 
zewnętrznych na tego typu 
inicjatywy – mówił Andrzej 
Kasiura. - Oby udało się je 
pozyskać. Jeżeli jednak to 
się nie uda, będziemy pró-
bowali znaleźć wsparcie w 
środkach, które są w dyspo-
zycji samorządu wojewódz-
twa. 

Burmistrz zaznaczył, że 
są organizacje, takie stowa-
rzyszenia, związek emery-
tów i rencistów czy też uni-
wersytety trzeciego wieku, 
które posiadają osobowość 
prawną i mogą występować 
po różnego rodzaju dotacje 
na ten cel. 

- Według mojej wiedzy 
można nawet łączyć do-
tacje pochodzące z kilku 

źródeł, czyli z poziomu 
wojewódzkiego, krajowego, 
nawet naszego gminnego 
– dodał burmistrz Krap-
kowic. - Wspominałem 
w sprawozdaniu, że takie 
konkursy zostały ogłoszone. 
Trzeba jednak pamiętać, że 
chętnych jest dużo, znacz-
nie więcej niż możliwości. 
Jednak warto zabiegać o te 
środki. 

Andrzej Kasiura zapo-
wiedział, że w tej sprawie 
będzie prowadził jeszcze 
rozmowy. Zależy mu na 
tym, aby w pomieszcze-
niach, w których obecnie 
znajdują się kluby seniora, 
nadal mogły one bezkosz-
towo albo w miarę tanio 
funkcjonować. 

(matt) 

Jaki los czeka kluby seniora?
Dobiega końca unijny projekt dofinansowujący kluby seniora w Dą-
brówce Górnej oraz Kórnicy. Seniorzy mają nadzieję, że znajdą się 
środki finansowe na dalsze działanie tych grup oraz że nie zostaną 
one zlikwidowane. 
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Gmina Walce planuje 
zwrócić się do Narodowego 
Funduszu Ochrony Środo-
wiska i Gospodarki Wodnej 
w Warszawie o do�nansowa-
nie zadania pn. „Usuwanie 
folii rolniczych i innych 
odpadów pochodzących z 
działalności rolniczej”. W 
związku z tym zainteresowa-
ni mieszkańcy mogą składać 
wnioski w urzędzie gminy. 

Nabór trwa do 15 marca. 
Formularze są dostępne na 
stronie internetowej Urzędu 
Gminy w Walcach, można je 
też tam nabyć osobiście.

Bene�cjentami progra-
mu realizowanego przez 
NFOŚiGW są jednostki 
samorządu terytorialnego i 
ich związki, natomiast osta-
tecznymi odbiorcami będą 

rolnicy, posiadacze odpadów 
z folii rolniczych, siatki do 
owijania balotów oraz opa-
kowań po nawozach i typu 
big bag. Do�nansowanie 
przysługuje do przedsięwzięć 
w zakresie transportu oraz 
odzysku lub unieszkodliwie-
nia tych odpadów.

(mn)

Wydarzenie miało miej-
sce w sobotę 25 lutego. 
Jego organizatorami byli 
Obec Ceska Ves oraz SK 
Retězárna – fotbal. Drużynę 

z Walec reprezentowali: Jan 
Polanik, Szymon Szcześniak, 
Paweł Heinz, Piotr Miczka, 
Stanisław Miczka, Filip Kip-
ka, Kamil Hajduk, Marek 

Szczepanek, Filip Czichon 
i Stanisław Nowak. Opiekę 
trenerską sprawowali Krzysz-
tof Bucior i Arkadiusz Maus.

(mn)

Kilka dni temu na pro�lu 
sołectwa pojawiła się infor-
macja, że w parku wiejskim 
i na tzw. �ańcach zakwitły 
pierwsze krokusy nasadzone 
przez społeczników. Niestety 
nie wszyscy chcą, aby kwiat-
ki cieszyły oczy mieszkańców 
i gości. W sobotę 4 marca 

pewna osoba została przyła-
pana na zrywaniu krokusów. 
Przedstawiciele sołectwa i 
Stowarzyszenia Rozwoju 
Wsi Stradunia apelują o to, 

aby szanować pracę innych i 
nie niszczyć tego, co zostało 
wykonane.

(mn), fot. Stowarzysze-
nie Rozwoju Wsi Stradunia

czasie, aby zadbać o estetykę 
swojej miejscowości. W 
czwartek 23 lutego sied-
mioosobowa grupa porząd-
kowała teren przy starym 
cmentarzu i przystanku 
autobusowym. Udało się 
zebrać osiem dużych wor-
ków gałęzi i liści. W sobotę 

25 lutego spotkało się sze-
ściu panów, którzy obcinali 
gałęzie drzew rosnących na 
tzw. chłopskim rynku, przy 
parkingu i na tzw. kadubku. 
Odpady zostały uprzątnięte i 
wywiezione.

(mn), fot. Nasze Walce

Służby ratunkowe otrzy-
mały zgłoszenie o zdarzeniu 
ok. godz. 18.15. Na miejsce 
udali się druhowie z OSP 
Walce. Jak się okazało, w 
budynku miała miejsce awa-
ria rury wodociągowej, w 
wyniku której zostało zalane 
pomieszczenie o powierzch-

ni 50 m kw. Działania stra-
żaków polegały na wypom-

powaniu wody. Akcja trwała 
prawie trzy godziny.

(mn), fot. (OSP Walce)

Członkowie koła DFK 
Kromołów spotkali się w po-
niedziałek 27 lutego. Nową 
przewodniczącą została Pa-
trycja Gramala, a jej zastępcą 
– Iwona Hruzik. Funkcję 
skarbnika będzie pełnić 
Helena Białek, natomiast na 
sekretarza wybrano Monikę 

Wiechoczek. Członkami za-
rządu zostali Regina Kostka, 
Katarzyna Kaczmarczyk i 
Rudolf Alex.

Zebranie odbyło się rów-
nież w Straduni. Uczestnicy 
zdecydowali, że przewodni-
czącą koła będzie Grażyna 
Szczepanek. Poza tym w 

skład zarządu weszli: Adrian 
Szczepanek, Ewa Torka, 
Klaudia Cichon, Sabina 
Gabor i Katarzyna Jasik. Po 
pierwszym zebraniu zarządu 
będzie wiadomo, kto będzie 

pełnił w nim poszczególne 
funkcje.

Wybory do zarządu 
gminnego są zaplanowane 
na 28 marca.

(mn)

Nie wszyscy  
doceniają starania
Mieszkańcy Stradu-
ni wkładają wiele 
serca i pracy w to, 
aby ich miejsco-
wość była ładna i 
zadbana. Tym bar-
dziej bulwersujące 
jest to, że nie wszy-
scy to szanują…

Ktoś postanowił zabrać krokusy do domu.

Rolniku, pozbądź się 
odpadów

Mieszkańcy mogą składać wnioski na odbiór wyrobów z folii rolni-
czych, siatki i sznurka do owijania balotów oraz opakowań po nawo-
zach i typu big bag z terenu gminy Walce w 2023 roku. 

Zebranie odbyło się także w Straduni.

Zakończyli zebrania kół DFK
W minionym tygodniu w gminie Walce odbyły się dwa ostatnie zebra-
nia w kołach DFK. Nowe zarządy na kolejną kadencję wybrali miesz-
kańcy Kromołowa i Straduni.

 Nowy zarząd koła DFK Kromołów.

Pękła rura
W niedzielę 5 mar-
ca doszło do awa-
rii, w wyniku któ-
rej została zalana 
piwnica w budynku 
Gminnego Ośrodka 
Kultury w Walcach.

Strażacy wypompowali wodę.

Piłkarskie zmagania
Zawodnicy Miro Walzen Fussballschule wzięli udział w międzynaro-
dowym turnieju „Futbol bez granic”. 

Skład waleckiej drużyny na międzynarodowym turnieju.

Zbierali gałęzie i liście
Zima dobiega końca, dlatego mieszkańcy Walec rozpoczęli już pierw-

sze porządki przed nową porą roku.

Panowie obcinali gałęzie.

Lokalni społecznicy spo-
tkali się dwa razy w ostatnim 
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Praca dla Opiekunów osób starszych 

w Niemczech 
- ubezpieczenie i wysokie zarobki 

- PRO-SENIOR (KRAZ 6933) - 
Tel. 795570792, 774428338

Dodaj gazu
W przerażenie wielu Polaków wprawiła lektura ostatnich fak-

tur za gaz. Ceny są nieludzko horrendalne. Jeszcze jako takie dla 
odbiorców indywidualnych, ale nie do przyjęcia przez przedsię-
biorców. Aby skonkretyzować, podam dwa przykłady. Firma, która 
bazuje na produkcji z wykorzystaniem szklanych opakowań różnej 
maści i wielkości, zamawia je w hurtowni. Od kilku miesięcy w 
tej i w innych podobnych hurtowniach zaczyna brakować owego 
asortymentu. Powód: huty zaprzestają produkcji, bo bazują głów-
nie na gazie, jako że trudno wyobrazić sobie piec hutniczy do szkła 
opalany koksem czy węglem. Może prąd byłby tańszy, ale to i tak 
kosmos. W rezultacie słoików nie ma i raczej nie będzie, chyba że, 
jak twierdzą hurtownicy, zaczną je sprowadzać choćby z Niemiec, 
ale będą trzy razy droższe. Przykład drugi. Z szanowną połowicą 
wybrałem się w interesach do stolicy naszego województwa. Po 
załatwieniu spraw chcieliśmy coś zjeść. Pierwszy wybór padł na 
pobliską, dość nobliwą pizzerię. Mimo innej informacji na stronie 
internetowej, lokal był zamknięty i otwierany tylko na weekendy. 
Na drzwiach jest jednak nr telefonu, jak to w pizzerii. Dzwonię i 
słyszę, że otwierają tylko na trzy dni w tygodniu, bo nie wyrabiają 
z opłatami, jako że grzeją gazem. Jedziemy więc do innej, znanej, 
wręcz „historycznej” i kultowej opolskiej restauracji. Jest środek ty-
godnia, a lokal zamknięty na głucho. Widać, że od jakiegoś czasu. 
Pytam pracownika pobliskiej �rmy, a on, że knajpa splajtowała po 
podwyżkach cen energii. 

Jakby te dwa przykłady nie wystarczyły, warto popatrzeć na 
ceny pieczywa. Nikogo już w zasadzie nie dziwi, że chleb kosztu-
je niemal 10 zł – no bo gaz drogi. Pytanie brzmi: ile bochenków 
chleba mogliśmy kupić za najniższą krajową pensję 10 lat temu, a 
ile teraz? Teraźniejszość zdecydowanie przegrywa. W swojej �rmie 
też grzeję gazem. Tzn. długo ociągałem się z włączeniem pieca, ale 
kiedy zaczęły mi marznąć cebulki od reszty włosów, musiałem to 
zrobić. Na efekty nie trzeba było długo czekać. Za dwa grzejniki i 
kuchenkę gazową, używaną dość sporadycznie, otrzymałem fakturę 
najpierw na sześć, potem na cztery i pół tysiąca. Sprawdzałem u 
źródła, czy to aby nie pomyłka. Skądże! Ale ja to tzw. pikuś. Zna-
jomy ksiądz żalił mi się, że za dwa miesiące ogrzewania plebanii, 
wprawdzie dość obszernej, ale nie ma w niej cieplnego szału, otrzy-
mał dwumiesięczną fakturę na ponad 30 tys. zł, a za ogrzewanie 
kościoła prawie 60 tys. zł. W końcu to też „�rma”. „Firmami” są też 
hale sportowe, niekomercyjne baseny, szkoły, szpitale itp. Więc jak 
tu żyć, Panie Premierze? – że zadam sakramentalne pytanie. 

A mówimy tylko o gazie. Przedsiębiorcy otrzymują jeszcze o wie-
le wyższe faktury za prąd, wodę, wywóz śmieci, muszą opłacić ZUS, 
podatki (np. od nieruchomości, w której prowadzą działalność) i 
wiele innych rachunków, nijak kompatybilnych, co trudno zrozu-
mieć, z indywidualnymi konsumentami energii czy posiadaczami 
posesji. Choć i tu różowo nie jest, bo wiele miast, jak podają raczej 
niezależne media, podniosło horrendalnie, np. dwu- czy trzykrotnie 
rachunki za ogrzewanie, co jest nie do zapłacenia przez wielu emery-
tów i ludzi ciut gorzej sytuowanych. No, a to wszystko rodzi pytanie, 
czy sprawiła tę sytuację tylko wojna w Ukrainie, czy aby coś jeszcze. 
Myślę, że sporo w tym wszystkim polityki, błędów ekipy przy władzy 
i pewnego polityczno-gospodarczego cwaniactwa, czego przykładem 
może być nie tylko sytuacja z polskim węglem, ale też nasz najwięk-
szy koncern naftowy, który nie tylko kupował tanią ropę u Ruskich, 
choć o�cjalnie tych samych Ruskich potępiał i grzmiał na cały świat, 
by nic od Putina nie kupować, ale jeszcze przez kilka miesięcy, mimo 
obniżki VAT-u do zera, windował ceny paliwa, zarabiając setki, jak 
się dziś okazuje miliardów, wyciągniętych z naszych kieszeni. Podej-
rzewam, że to samo jest z gazem. Szkoda, że trochę marnuje się ten 
koksowniczy ze Zdzieszowic. A co z naszym, świętokrzyskim gazem z 
łupków? Nic, bo się „nie opłaca”. A gaz wcale na światowych giełdach 
nie jest znowu aż tak drogi, by nas rujnować, nawet sprowadzany 
przez świnoujski gazoport. 

Lekko poirytowany udałem się z wizytą do pobliskiego punktu 
obsługi klienta. Miłe skądinąd i uprzejme panie poinformowały 
mnie, że dla przedsiębiorców jest cała gama różnych taryf. Żadna 
tania, wszystkie drogie. A jako że moja faktura za gaz oparta jest na 
jakichś �kcyjnych prognozach, więc zapewne dopiero przeżegnam 
się nogą przy korekcie. Dowiedziałem się też o wielu paradoksach, 
np. takich, że kiedy sam będę odczytywał licznik gazowy w �rmie 
i go telefonicznie podawał, to będę miał taryfę droższą od obecnie 
posiadanej. Ot logika. „Na gazie”. PGNiG (czyt. Orlen) ma do 
sprzedaży w miarę tani i dobry piecyk gazowy, ale tylko do go-
spodarstw indywidualnych. Na �rmę nijak kupić go nie można. 
Ot – taka „ulga” dla ludzi, lecz ludzie, to nie tylko przysłowiowy 
Kowalski i Nowak, to także iksiński i igresiński, prowadzący mniej-
sze lub większe �rmy; mający piekarnie, prowadzący restauracje czy 
większe zakłady pracy, które jakimś cudem boskim powstają coraz 
częściej w naszych gminach. 

Jednak ceny obiadu w knajpce czy chleba powalają. Pewno nale-
ży przejść na dietę. A jako że mamy przednówek, o to jakby łatwiej.

Wawrzyniec Jasiński
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Przypomnijmy, że radny 
w interpelacji z 31 stycznia 
prosił o przesłanie przez 
Urząd Miejski w Zdzieszowi-
cach dokumentacji związanej 
z pałacem w Rozwadzy, a 
dokładnie dokumentów 
dotyczących sprzedaży tego 
obiektu na początku lat 90. 
Prosił także o korespondencję 
między Urzędem Miejskim 
w Zdzieszowicach a Woje-
wódzkim Urzędem Ochrony 
Zabytków w Opolu. 

W odpowiedzi z 15 lu-
tego burmistrz Zdzieszowic 
poinformowała, że doku-
mentacja, o którą zabiega 
radny, nie znajduje się w za-
sobach Urzędu Miejskiego w 
Zdzieszowicach, gdyż została 
przekazana do Archiwum 
Państwowego w Opolu. Z 
kolei udostępnienie doku-
mentów, które urząd w tej 
sprawie posiada, mogłoby 
naruszyć dobro osobiste osób 
bądź tajemnicę przedsiębior-
stwa. Tym samym burmistrz 
uznała, iż magistrat nie jest 
uprawniony do ich publicz-
nego udostępniania. 

Jędrzeja Kopeckiego 
odpowiedź ta nie zadowo-
liła. Na wspomnianej sesji 
rady miejskiej wyraził swoje 
rozczarowanie tym, jak 
został potraktowany w tej 
sprawie przez zdzieszowicki 
urząd, który nie przychylił 
się do jego prośby. Następ-
nie powołał się na zapis 61. 
artykułu Konstytucji RP i 
zaznaczył, że jako obywatel 
ma prawo dostępu do infor-
macji publicznej. Podczas 
posiedzenia odczytał wspo-
mniany artykuł: 

„Obywatel ma prawo 
do uzyskiwania informa-
cji o  działalności organów 
władzy publicznej oraz 
osób pełniących funkcje 
publiczne. Prawo to obej-
muje również uzyskiwanie 
informacji o działalności or-
ganów samorządu gospodar-
czego i zawodowego, a także 
innych osób oraz jednostek 
organizacyjnych w  zakre-
sie, w  jakim wykonują one 
zadania władzy publicznej 
i  gospodarują mieniem ko-
munalnym lub majątkiem 
Skarbu Państwa” – cytował 
radny.

Jędrzej Kopecki zazna-
czył, że prawo to obejmuje 
również uzyskiwanie infor-
macji o działalności organów 
samorządu, w tym prawo 
dostępu do dokumentów. 
Dodatkowo powołując się 
na 24. art. Ustawy o samo-

rządzie gminnym, zaznaczył, 
że ma prawo do uzyskiwania 
informacji i materiałów, 
wstępu do pomieszczeń, 
w których znajdują się te 
informacje i materiały oraz 
wglądu w działalność gminy. 

Kopecki nadmienił, że 
interesują go przede wszyst-
kim dane dotyczące zabyt-
kowego budynku, a nie in-
formacje o wspomnianych w 
nim osobach. Stwierdził, że 
w uzyskaniu tych odpowie-
dzi pomagają mu wszyscy 
oprócz pracowników zdzie-
szowickiego urzędu.

Radny nie chcąc w żaden 
sposób naruszać dóbr osobi-
stych zawartych w dokumen-
tach zasugerował, że urząd 
w Zdzieszowicach mógłby 
zastosować anonimizację 
danych. Na potwierdzenie 
swojego argumentu Jędrzej 
Kopecki zacytował jeden z 
wyroków Wojewódzkiego 
Sądu Administracyjnego:

- Pogodzenie obu warto-
ści konstytucyjnych tj. pra-
wa do informacji publicznej 
bez uszczerbku dla prawa do 
prywatności osoby �zycznej 
może i powinno być zrealizo-
wane poprzez anonimizację 
danych umożliwiającej iden-
ty�kację osoby – mówił Ko-
pecki. - Mnie naprawdę nie 
interesuje imię i nazwisko ja-
kiejś osoby. Mnie interesują 
daty i decyzje, jakie zostały 
podjęte. Jeżeli uważacie, że 
tam są jakieś prywatne dane, 
które mogłyby wpłynąć na 
tę osobę, to możecie odebrać 
ode mnie oświadczenie. 

Według radnego kolej-
nym rozwiązaniem tej pa-
towej sytuacji mogłaby być 
deklaracja, zgodnie z którą 
w przypadku udostępnienia 
wrażliwych danych przyjąłby 
na siebie odpowiedzialność 
prawną za powierzone mu 
informacje.

W tej sprawie jeszcze 
jedna kwestia jest kontro-
wersyjna. W odpowiedzi 
na interpelację Jędrzeja 
Kopeckiego burmistrz 
Zdzieszowic wskazała, że 
urząd miejski nie jest w 
tej sprawie stroną. Z tym 
także radny się nie zgodził.

- Urząd w tej sprawie 
wypracował jednak kon-
kretne dokumenty – mó-
wił rajca. - Te dokumenty 
też mnie interesują.

Po przytoczeniu sze-
regu argumentów, na 
podstawie których urząd 
powinien udostępnić do-

kumenty, Jędrzej Kopecki 
dodał, że prawo dostępu 
do informacji przez radne-
go wynika z istoty wyko-
nywania jego mandatu.

- Bez dostępu do okre-
ślonych informacji my, 
radni, nie możemy rze-
telnie wykonywać swoich 
obowiązków – stwierdził. 

Podsumowując swoją 
wypowiedź, radny przy-
pomniał, że jest „zwykłym 
nauczycielem i radnym” i 
jeżeli ma takie problemy 
z uzyskaniem tych doku-

Radny powołuje się na konstytucję
Na ostatniej sesji Rady Miejskiej w Zdzieszowicach (22 lutego) radny Jędrzej Kopecki odniósł się do jednej z dwóch składanych przez siebie 
interpelacji. Sprawa dotyczy zabytkowego pałacu w Rozwadzy.

mentów, to „jakie pro-
blemy miałby zwyczajny 
obywatel, proszący o jakieś 
informacje”. 

- Ja lubię pracować 
w oparciu o dokumenty 
i mój urząd tych doku-
mentów mi odmawia – 
konkludował radny. - Nie 
interesują mnie dane per-
sonalne i prywatne. Proszę 
je zanonimizować.

Radny zapowiedział, że 
w tej sprawie wystąpi z ko-
lejną interpelacją i zwróci 
się o anonimizację uzna-

nych przez urząd danych, 
które mogłyby naruszać 
dobra osobiste.  

W odpowiedzi na głos 
radnego radca prawny urzę-
du Elżbieta Mikitów-Paku-
ra, powiedziała, że sugestia 
Jędrzeja Kopeckiego, jakoby 
urząd działał nieprawidło-
wo, „jest urągająca”, a to co 
mówił radny, „narusza dobre 
imię urzędników”. 

Jak tłumaczył Jędrzej Ko-
pecki, nie chce nikogo obra-
zić. Zależy mu na ratowaniu 
zabytkowego obiektu. 

- Pierwszym etapem 
mojego działania w celu 
ratowania tego zabytku jest 
rozeznanie sytuacji – powie-
dział radny. - Na razie błądzę 
jak dziecko. (…) Proszę mi 
udostępnić te dane i będę 
zadowolony. Straty wize-
runkowe już ponosicie, nie 
z mojej winy, ale z własnej.

Sprawie zabytkowego pa-
łacu w Rozwadzy będziemy 
się przyglądać. 

Mateusz Dąbrowski, 
fot. gmina Zdzieszowice 
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Wybieram marzenia, 

nie uzależnienia.

Koleżanko i kolego, 
używki to nic dobrego!

Kiszone warzywa
Żeglarze już w XVII w. 

nauczyli się kiszenia - głównie 
kapusty, ale też i przeróżnych wa-
rzyw, które zabierali w beczkach 
na pokład swoich statków, udając 
się w długie, często kilkunasto-
miesięczne rejsy. Wiedzieli, co 
robili, bowiem zabezpieczali tym 
sposobem nie tylko pożywienie, 
utrzymujące zdatność do spożycia 
przez długi okres, ale dostarczali 
także swoim organizmom wiele 
cennych minerałów, bakterii i wi-
tamin. A przecież menu na takich 
statkach nie było zbyt urozma-
icone, a przez brak odpowiedniej 
diety i witamin często dochodziło 
na nich do różnych epidemii czy 
szkorbutu, czyli awitaminozy, w 
czasie której najbardziej cierpiały 
dziąsła i zęby. Podczas procesu 
kiszenia wytwarza się kwas mle-
kowy, który bardzo korzystnie 
wpływa na �orę bakteryjną jelit, 
a tym samym prawidłowe trawie-
nie, które dodatkowo wspomaga 
zawarty np. w kiszonej kapuście 
błonnik. To właśnie kiszona ka-
pusta zawiera wiele probiotyków, 
więc pożytecznych bakterii (tych 
samych, które czasami mamy w 
jogurtach), utrzymujących nasz 
układ trawienny w dobrej formie i 
przydających odporności. Jeśli do-
damy do tego całą masę witamin, 
choćby A, E i K, a także chcemy 
przeciwdziałać miażdżycy, która 
staje się powoli chorobą cywiliza-
cyjną, no i zwykłym zaparciom, 
warto sobie zjeść do obiadu trochę 
kiszonej – lecz nie kwaszonej, bo 
ta jest z octem, który wszystko za-
bija – kapusty. Najlepiej kiszonej 
„po staremu”, tak jak to czynili 
nasi ojcowie i babcie. A kisić moż-
na wszystko, nawet truskawki. 
Dawno temu podawałam tu już 
przepisy na potrawy z kiszonej 
kapusty, ale zawsze warto je odku-
rzyć, choćby w nowocześniejszej 
formie. Tak więc na przednówek i 
korzystając ze spiżarnianych zapa-
sów, proponuję:

Kapuśniak na wędzonych 
żeberkach, zwany kwaśnicą

Składniki:

1. 1 kg dobrze ukiszonej kapusty
2. 2 marchewki
3. 1 spora pietruszka
4. 1 mały seler
5. 3 dorodne cebule
6. co najmniej 4-6 ząbków czosnku
7. 40 dag wędzonych żeberek 
(mogą być w ostateczności ko-
ści lub dobrze uwędzony chudy 
boczek)
8. 3 listki laurowe i z 10 kulek 
ziela angielskiego
9. łyżka kminku (lub ew. kmin-
ku mielonego)
10. łyżka świeżego lub suszone-
go koperku
11. opcjonalnie kilka suszonych 
grzybów (wcześniej namoczo-
nych i pokrojonych)
12. 5-6 ziemniaków
13. sól, pieprz
14. szczypta czerwonej słodkiej 
papryki suszonej dla koloru
15. opcjonalnie 2 łyżki śmieta-
ny 18% (wcześniej zahartowa-
nej w odrobinie wywaru)

Przepis:

- w sporym garnku nastawiamy 
umyte wcześniej żeberka, do-
dając od razu listki i ziele oraz 
odrobinkę soli
- warzywa obieramy i kroimy 
w dość solidną kostkę, czosnek 
miażdżymy lub kroimy w pla-
sterki
- kapustę odcedzamy z soku – 
którego nie wylewamy i szatku-
jemy dość drobno
- kiedy żeberka już wrą – po 
jakichś 10 min. dodajemy 
najpierw pokrojone warzywa, 
które gotujemy ok. 15 min.; 
ostatnie dodajemy ziemniaki
- następnie do zupy dodajemy 
pokrojoną kapustę, a kiedy 
zacznie ponownie wrzeć, doda-
jemy sok z kapusty oraz kminek
- po ok. 50 min. gotowania 
wyjmujemy żeberka i po wystu-
dzeniu kroimy wedle uznania, 
albo w mniejsze kawałki, albo 
zostawiając rustykalnie kość – 
w większe
- po ponownym dodaniu do 
zupy, doprawiamy ją – pie-
przem, koperkiem i, jak trzeba, 
solą, dodając ciut papryki dla 
lepszego koloru
- można zupę zabielić śmietaną

Zupka jak znalazł na chłod-
ne, bo przecież zimowe jeszcze 
dni. Na pewno zdrowa i pożyw-
na. A jaka smaczna!!!

Pani Irenka
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Co z tą kanalizacją?
11 lipca tego samego roku 

została opublikowana lista in-
westycji, którym przyznano 
dotację. Niestety zdzieszo-
wicka spółka uplasowała się 
na 35. miejscu (na 49 złożo-
nych wniosków), w związku 
z czym nie miała możliwości 
pozyskania pomocy w ra-
mach tego konkursu.

W listopadzie ubiegłego 
roku do spółki WiK wpłynę-
ło pismo z Urzędu Miejskie-
go w Zdzieszowicach infor-
mujące, że w budżecie gminy 
zabezpieczono 4,3 mln zł na 
budowę kanalizacji Jasionej. 
Tego samego dnia został opu-
blikowany pierwszy przetarg. 

- Kwota, jaką zamawiają-
cy przeznaczył na realizację 
zamówienia, wynosiła 5 289 
000 zł brutto, natomiast 
najniższa złożona oferta 
wynosiła 6 315 986,41 zł 
brutto – mówi prezes zarządu 
WiK Izabela Miszkiewicz. - 
W związku z tym 2 grudnia 
2022 roku unieważniono 
postępowanie.

Drugi przetarg ogłoszono 
19 grudnia ubiegłego roku. 
W tym wypadku najtańsza 
oferta wynosiła 7,5 mln zł 
brutto, co również przekra-
czało środki przeznaczone 

na realizację zamówienia. W 
związku z tym 11 stycznia 
2023 roku unieważniono 
postępowanie.

Oczywista omyłka
Z uwagi na wysokie ceny 

inwestor zdecydował się na 
zmniejszenie zakresu robót, 
które mają być wykonane w 
ramach zadania polegającego 
na skanalizowaniu Jasionej. Za-
decydowano, że skanalizowana 
nie zostanie ulica Polna. Trzeci 
przetarg na to nieco „okrojone” 
zadanie ogłoszono 20 stycznia 
i… znów było za drogo. Naj-
tańsza złożona oferta wynosiła 5 
672 432,83 zł brutto, co prze-
kraczało środki przeznaczone 
na realizację zamówienia. 

- W związku z tym w dniu 
14 lutego unieważniono postę-
powanie – dodaje prezes Izabela 
Miszkiewicz.

Jest jeszcze inna kwestia bu-
dząca podejrzenia. Do przetar-
gu zgłosiły się trzy �rmy. Jedna z 
nich przedstawiła ofertę, której 
cena netto wynosiła 5 672 432, 
83 zł. O dziwo zapropono-
wana cena brutto wyniosła 
4 611 734,01 zł, czyli o ponad 
milion złotych mniej. Zapytali-
śmy prezes Izabelę Miszkiewicz 
o komentarz w sprawie tej nie-
jasności.

- Zamawiający na podsta-
wie pkt XIV. 7 (Specy�kacji 
Warunków Zamówienia) 
sprostował oczywistą omyłkę w 
ofercie nr 3 – komentuje prezes 
WiK. - W związku z powyż-
szym oferta również przekra-
czała kwotę przeznaczoną przez 
zamawiającego na wykonanie 
zadania i dalsze badanie przed-
miotowej oferty, z uwagi na 
konieczność jak najszybszego 
ogłoszenia kolejnego przetargu, 
było bezprzedmiotowe.

Zapytaliśmy również prezes 
Izabelę Miszkewicz o to, czy 
oferent nr 3 z powodu tego, że 
dopuścił się błędów formalnych 
w złożonej przez siebie ofercie, 
w ogóle może brać udział w 
kolejnym przetargu.

- Treść wspomnianej oferty 
w żaden sposób nie może wy-
kluczyć wykonawcy z kolejnego 
postępowania – precyzuje pre-
zes Miszkiewicz.

Mieszkańcom 
puszczają nerwy
Zasada do „trzech razy 

sztuka” nie sprawdziła się w 
przypadku budowy kanalizacji 
Jasionej. Czwarty przetarg na 
to zadanie został ogłoszony 23 
lutego bieżącego roku. Termin 
składania ofert upłynie 13 
marca.

- Z uwagi na wysokość 
środków przeznaczonych na 
realizację zadania, z obecnego 
postępowania wyłączono re-
alizację budowy na części ul. 
Polnej, natomiast w przypadku 
pozyskania środków, ul. Polna 
również zostanie skanalizowa-
na – dodaje prezes WiK.

Kolejne miesiące mijają, a 
roboty się nie zaczęły. Miesz-
kańcy wsi coraz częściej pytają, 
kiedy ruszy budowa kanalizacji. 
W tej sprawie w ubiegłym tygo-
dniu przyjęliśmy interwencję.

- Póki co wiele nam się 
obiecuje, a efektów nie widać 
– mówi mieszkaniec Jasionej 
(dane do wiadomości redak-
cji). – Rozumiem, że wzrosły 
ceny materiałów budowla-
nych. Zdaję sobie sprawę 
również z tego, iż budowa sieci 
kanalizacyjnej to ogromne i 
kosztochłonne przedsięwzię-
cie. No ale ile można czekać?!

W imieniu mieszkańca za-
daliśmy powyższe pytanie pre-
zesowi WiK. W odpowiedzi 
usłyszeliśmy, że nie zmienia się 
termin realizacji zadania (po-
mimo tego, że czwarty przetarg 
nie jest jeszcze rozstrzygnięty). 
Według przyjętych planów 
budowa ma się zakończyć jesz-
cze w październiku bieżącego 
roku. Sprawie będziemy się 
przyglądać.

Michał Mandola,  
fot. (matt)

Dokończenie ze str. 1.

Milczenie jest złotem
Coraz mniej osób okazuje szacunek pięknemu językowi 

pisanemu i mówionemu. Skończyły się te dobre czasy, gdy w 
mediach (telewizji, prasie, radiu) posługiwano się elegancką 
polszczyzną. Mam na to dowody. Parę razy przewinęły mi 
się nagrania z przeprowadzanych jeszcze w latach 90. sond 
ulicznych. Byłem pełen podziwu, jak piękne wypowiedzi po-
tra�li konstruować zaczepieni respondenci. Mówili zupełnie 
inaczej niż dziś. Zgrabna polszczyzna, ciekawe spostrzeżenia, 
lekkość wypowiedzi, bez rynsztokowych sformułowań i in-
fantylności. No tak, to były po prostu inne czasy.

Język ma to do siebie, że ewoluuje. Ale nie jak małpa, 
z której powstał człowiek. Przeciwnie. Język obecnie jest 
jak człowiek, z której robi się małpa. Wszyscy zdajemy so-
bie sprawę z tego, że świat nas ogłupia. Włączamy jakieś 
telewizyjne show i przecieramy oczy ze zdumienia, widząc 
infantylne zachowania znanych gwiazd (często będących już 
w sędziwym wieku). Nie potra�ę zrozumieć, co się stało z 
ich kulturą osobistą i dobrymi manierami. Gdzie zniknęły 
i dlaczego zniknęły? Przecież jeszcze do niedawna w starych, 
kultowych programach telewizyjnych zachowywali się zupeł-
nie inaczej. Cóż, czasy się zmieniają.

Dziś język staje się coraz bardziej dziecinny i prostacki. 
Mówimy też za dużo i bez sensu. Przytaczany już kiedyś prze-
ze mnie Michał Rusinek (literaturoznawca, pisarz i sekretarz 
Wisławy Szymborskiej) mówił, że za często stosujemy dziś 
„czczą gadaninę”. Jego zdaniem wytchnienie od gąszczu bez-
sensownych i niepotrzebnych zdań i słów daje nam poezja. 
Dlatego ludzie lubią wiersze; nawet te proste, współczesne. 
Ja na przykład czytam nie tylko poezję. Lubię też słuchać 
wywiadów z Michałem Rusinkiem, ponieważ jego język jest 
elegancki, a to wzbudza we mnie wewnętrzy spokój.

Za to inni kochają wrzeszczeć i paplać, co im ślina na 
język przyniesie. Wiadomo, najwięcej wrzasków i zbędnej 
paplaniny jest na Wiejskiej w Warszawie. Powiedzmy sobie 
więcej. Na tym przykładzie można też pokazać, że obecnie 
język staje się coraz bardziej agresywny, cyniczny i złośliwy, 
a to bardzo źle. Jestem rozczarowany, gdy z ust wpływowych 
ludzi, którzy powinni być dla naszego społeczeństwa autory-
tetem, padają niecenzuralne słowa. Mistrzem w tej dziedzinie 
jest znana i lubiana przez wszystkich Krystyna Pawłowicz. 

Sylwetki tej jakże barwnej postaci jakoś specjalnie nie 
trzeba przedstawiać. Do niedawna była posłem na Sejm 
RP, obecnie jest sędzią Trybunału Konstytucyjnego. No 
właśnie… trybunału. W liceum uczyli mnie, że sędziowie 
Trybunału Konstytucyjnego to klasa sama w sobie. W prze-
szłości bywało tak, iż uhonorowaniem prawniczej kariery 
najwybitniejszych osób w tej dziedzinie była możliwość 
zasiadania w tym szlachetnym gronie. Absolutnie nie chcę 
podważyć kompetencji Krystyny Pawłowicz, bo słyszałem, 
że jest bardzo dobrą prawniczką, ale… no na litość boską! 
Ostatni jej wpis w mediach społecznościowych to już gruba 
przesada. Cytuję: „W Trybunale Konstytucyjnym nie ma 
burdelu”. Na szczęście post szybko zniknął, ale trwały ślad po 
nim pozostał, bo odwołał się do niego w jednym ze swoich 
artykułów Bartosz Wieliński na łamach „Gazety Wyborczej”.

„Z tym burdelem to Krysia dała niezłego czadu” – tak 
brzmiałoby to w nowoczesnym stylu. Nie będę jednak pisać 
w tym stylu, bo nie lubię nowoczesności. Z tego co wiem to 
Krystyna Pawłowicz też nie.

Krystyna Pawłowicz słynnie z ciekawych wypowiedzi. Na 
stronie internetowej Wikicytaty.pl można znaleźć ich całe 
multum. Przytoczę wyłącznie kilka: „Jeśli ktoś idzie na Marsz 
Szmat to jest szmatą”, „Nastały w Europie czasy: bezczelnych 
zdrajców, niemieckich szmat”, no i perełka z 24. posiedzenia 
Sejmu RP z 2012 roku, czyli jedno krótkie, aczkolwiek do-
sadne słowo „spier…”.

Coś z tym językiem jest dziś nie tak. Już pal licho, że 
dużo przeklinamy i za dużo gadamy. Przeklinali już nasi 
dziadkowie, rodzice to i my przeklinamy i przyszłe pokolenia 
też będą. Nie mniej za dużo jest brzydkiego słownictwa w 
publicznych debatach. Z tym powinno się skończyć.

Nie dziwię się, że ktoś wymyślił przysłowie „mowa jest 
srebrem, a milczenie złotem”. Mowa jest dobra, ale czasami 
faktycznie - lepiej zamilczeć. Bo jak mówi inne polskie przy-
słowie „bęben dlatego tak głośny, bo próżny”.
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- Pomoc była natych-
miastowa. Oferowana przez 
rodziny oraz instytucjonalna 
- udzielona przez wojewodę 
i samorządy. Zorganizowali-
śmy punkt recepcyjny, punkt 
informacyjny na dworcu, 
system ulotek i informacji, 
wykorzystując współpracę z 
wolontariuszami - studentami 
z Ukrainy uczącymi się na 
opolskich uczelniach. Utwo-
rzenie ewidencji PESEL dla 
Ukraińców znacznie uspraw-
niło kolejne kroki. Utworzy-
liśmy także Wojewódzki Ma-
gazyn Pomocy Humanitarnej, 
z którego dary były przekazy-
wane na Ukrainę – podkreśla 
wicewojewoda opolski To-
masz Witkowski. 

Przypomnijmy, że maga-
zyn znajdował się w Krap-
kowicach w hali dawnego 
hipermarketu Tesco przy  

ul. 3 Maja. W przygotowa-
nie magazynu zaangażowało 
się starostwo powiatowe na 
czele ze starostą Maciejem 
Sonikiem, uczniowie Cen-
trum Kształcenia Zawo-
dowego w Krapkowicach, 
harcerze i strażacy. 

- Do magazynu tra�a-
ły posegregowane dary ze 

wszystkich zbiórek prowa-
dzonych przez �rmy i samo-
rządy. Z magazynu dary były 
pakowane do ciężarówek 
i wywożone na wschód. 
Wszystko działało w uzgod-
nieniu z Agencją Rezerw 
Strategicznych – dodaje To-
masz Witkowski.

W tym momencie 
uchodźców z Ukrainy na 
Opolszczyźnie jest około 20 
tysięcy. Nadano prawie 34 
tysięcy numerów PESEL w 
województwie opolskim, a 
w Krapkowicach ta liczba 
wynosi 664. W większości 
te osoby się usamodzielni-
ły. Pracują i odprowadzają 
składki. 

(mar)

• EKG/USG NA MIEJSCU

• OBSŁUGUJEMY PACJENTÓW UBIEZPIECZONYCH 
  W PZU I LUXMED

• LARYNGOLOGII

OFERUJE WSPARCIE W ZAKRESIE USŁUG MEDYCZNYCH

• ENDOKRYNOLOGII

• ORTOPEDII

• GINEKOLOGII 
• DIABETOLOGII 
• KARDIOLOGII 
• DERMATOLOGII

 

• NEUROLOGII 
• CHIRURGII
• MEDYCYNY PRACY
• MEDYCYNY SPORTOWEJ
• CHIROPLASTYKI
• ZAPEWNIAMY BADANIA 
  LABORATYJNE

Plac Narutowicza 14  I  47-150 Leśnica
rejestracja@lcm.org.pl I biuro lsm.org.pl

 tel.: 77 414 61 69
www.lcm.org.plI

LEŚNICKIE CENTRUM MEDYCZNE

LEŚNICKIE
CENTRUM

MEDYCZNE

MEDIASERWIS
Naprawy domowe:
- telewizorów, anten satelitarnych 
  i naziemnych
- laptopów, tabletów i nawigacji 
- montaż anten satelitarnych
  i naziemnych.

Malnia, ul. Opolska 22, 
tel. 467 17 43, 

kom. 604 782 443

USŁUGI 
OGÓLNOBUDOWLANE
- budowa domów

- wykończenia wnętrz
- remonty

Rafał Smieszek 
tel. 696 131 211

Kupię łąkę, 
pole min. 20a

Gogolin, 
Krapkowice 
i okolice.

tel 510 500 403

Pomogli uchodźcom
Minął rok od wybuchu wojny na Ukrainie. W tym czasie do wojewódz-
twa opolskiego i Krapkowic zaczęły przybywać fale uchodźców. 

Wojewódzki Magazyn Pomocy Humanitarnej znaj-
dował się w Krapkowicach.

Pomoc dla uchodźców była natychmiastowa – mówi 
wicewojewoda opolski Tomasz Witkowski.

eprasa.pl 9648504511
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Nasi najmłodsi milusińscy  
- nasi przyszli Czytelnicy

Amelia Majewska
z Nysy

ur. 2 III 2023 r.
córka Magdaleny i Aleksa

3130 g, 52 cm

Alicja Gawor
z Gogolina

ur. 21 II 2023 r.
córka Agaty i Rafała

2745 g, 52 cm

Paweł Tkocz
z Gogolina

ur. 2 III 2023 r.
syn Izabeli i Adama

4030 g, 56 cm

Po artykule opublikowa-
nym w wydaniu „Tygodnika 
Krapkowickiego” z 7 lutego 
(„Szpeci i przeszkadza”) 
zgłosił się do nas miesz-
kaniec Otmętu (dane do 
wiadomości redakcji). Jak 
poinformował, na jednym 
z parkingów na osiedlu 

XXX-lecia również znajduje 
się kilka porzuconych aut. 
Niektóre z nich stoją tam 
już ponad cztery lata. We-
dług mężczyzny sprawa była 
już zgłaszana policji i straży 
miejskiej, jednak do tej pory 
nic się nie zmieniło. 

„Może wreszcie należało-
by usunąć te śmieci. Dzięki 
temu zwiększy się liczba 
miejsc parkingowych w mie-
ście” - napisał czytelnik. 

Sprawę polecamy uwa-
dze służb.

(mn), fot. czytelnik

Jeszcze więcej wraków
Problem aut porzuconych na parkingach w różnych częściach miasta 
wciąż jest aktualny. Takie pojazdy można zobaczyć m.in. na osiedlu 
XXX-lecia.

Niektóre auta stoją na parkingu ponad cztery lata.

O problemie poinfor-
mował nas jeden z naszych 
czytelników (dane do wia-
domości redakcji).

- Od dłuższego czasu 
brama wjazdowa jest otwarta 
na oścież, więc nie ma co się 
dziwić, że ludzie wyrzucają 
tutaj śmieci – mówi interwe-
niujący. – Istnieje też niebez-
pieczeństwo, że zwierzyna 
polna i leśna może wtargnąć 
na autostradę.

Mamy nadzieję, że po 
naszej interwencji odpo-

wiednie służby wysprzątają 
teren i zamkną bramę.

(mim), fot. czytelnik

Brudno przy autostradzie
Przy autostradzie A4 w Malni, przy wjeździe na teren, na którym 
znajduje się zbiornik odpływowy, zalegają śmieci. Mieszkańcy wioski 
obawiają się, że w przyszłości może tu powstać nielegalne wysypisko.

Brama od dłuższego czasu jest otwarta na oścież.

Thomas Piela
z Opola

ur. 23 II 2023 r.
syn Moniki i Kamila

3560 g, 59 cm

Córka Anny i Łukasza 
Śmieszków
z Gogolina

ur. 27 II 2023 r.
3720 g, 55 cm

Maria Koszałka
z Opola

ur. 1 III 2023 r.
córka Joanny i Jarosława

3970 g, 57 cm

W ramach remontu zosta-
nie wymieniona nawierzchnia 
oraz oświetlenie, wykonana 
ścieżka pieszo-rowerowa oraz 
przebudowana sieć wodno-ka-
nalizacyjna. Wybudowane zo-
stanie także rondo obok stacji 
benzynowej. 

Zapowiadane prace wiązać 
się będą z zamknięciem drogi, 
które nastąpi 9 marca i potrwa 
do 28 listopada. Kierujący się 
na DK 45 będą zmuszeni sko-
rzystać z objazdu. 

(matt), fot. (ZDW Opole)

Niebawem  
zamkną drogę

Zarząd Dróg Woje-
wódzkich w Opolu 
poinformował, że 
wkrótce rozpocz-
nie kolejną inwe-
stycję. Droga wo-
jewódzka nr 423 
w Zdzieszowicach 
zostanie przebu-
dowana.

ZDW w Opolu prezentuje mapę objazdu remonto-
wanego odcinka drogi.

eprasa.pl 9648504511
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- 8 marca obchodzimy 
Międzynarodowy Dzień 
Kobiet. Historia ustano-
wienia tego święta związana 
jest bezpośrednio z  walką 
kobiet o powszechne prawa 
wyborcze. Kwestia prawa 
wyborczego w Polsce nie 
stanowi dziś problemu. 
Zastanawiający jednak 
może być odsetek Polek 
uprawiających politykę. 
Jakie są zalety bycia kobietą 
w polityce? Kobiecy tempe-
rament i charakter bardziej 
pomaga czy przeszkadza w 
często bezwzględnym świe-
cie polityki? 

- W Polsce pierwsze ob-
chody Dnia Kobiet odbyły 
się w 1924 roku, czyli to 
święto ma prawie sto lat. 
Faktycznie w naszym kraju 
kwestia prawa wyborczego 
nie stanowi problemu, a 
mimo to Polek uprawiają-
cych politykę jest o wiele 
mniej niż mężczyzn. Chociaż 
analizując ostatnie lata, spo-
tykam coraz więcej kobiet na 
kierowniczych stanowiskach 
samorządowych. Właśnie z 
tymi osobami mam najwię-
cej kontaktu. Czy bycie ko-
bietą w polityce ma zalety? 

Chyba niekoniecznie. Od 
kobiet wymaga się tyle samo 
co od mężczyzn zajmujących 
tożsame stanowiska. Myślę, 
że kobiecy charakter raczej 
pomaga w świecie polityki. 
Przecież mówi się, że kobieta 
łagodzi obyczaje. W mojej 
ocenie w tym powiedzeniu 
jest trochę prawdy. 

- Co sprawia Pani naj-
większą przyjemność w 
pełnieniu funkcji burmi-
strza? A co jest największą 
trudnością? 

- Najbardziej się cieszę, 
kiedy oddajemy do użytku 
oczekiwaną przez mieszkań-
ców inwestycję albo wtedy, 
gdy mogę pozyskać jakieś 
dodatkowe środki poza-
budżetowe. To z kolei dziś 
wiąże się z wieloma trud-
nościami. Szczególnie teraz, 
bo doskwiera nam brak 
środków �nansowych, co 
spowodowane jest chociażby 
rosnącą in�acją. To wszystko 
przekłada się na trudności w 
zarządzaniu gminą w dzisiej-
szych czasach. 

- Czasy, kiedy premie-
rem Wielkiej Brytanii była 
Margaret �atcher, także 
nie były łatwe. Dlatego też 

określano ją mianem „Że-
laznej Damy”. Czy uważa 
się Pani za „żelaznego” 
polityka?

- Nie... Ja raczej nie po-
strzegam siebie jako żelazne-
go polityka. Wychodzę z za-
łożenia, że zostałam wybrana 
przez mieszkańców i moje 
działania są podyktowane 
przede wszystkim głosem 
mieszkańców.

- Pracuje Pani z męż-
czyznami i kobietami. 
Wiceburmistrzem jest 
mężczyzna. Czy ten samo-
rządowy duet pomaga w 
rządzeniu?

- Myślę, że płeć nie ma 
tu większego znaczenia. 
Znaczenie mają wiedza, 
stosunek do wykonywanych 
czynności i zaangażowanie, 
a te wszystkie cechy posiada 
mój zastępca. 

- Przywołana już Mar-
garet �atcher powiedziała 
kiedyś, że „atmosferę w ro-
dzinie wciąż jeszcze tworzy 
matka. To ona jest w domu 
menedżerem”. Do kogo w 
Pani domu należy ostatnie 
zdanie? Czy w domu jest 
Pani burmistrzem, czy też 
jakąś część władzy pozosta-
wia Pani mężowi? 

- Chyba w przeważającej 
części to ja decyduję, szcze-
gólnie jeżeli chodzi o sprawy 
takie stricte domowe. Wia-
domo, jak trzeba zawiesić 
karnisz no to wtedy mąż jest 
potrzebny, ale jak wybrać �-
ranki, to już jest wtedy moja 
rola. Natomiast mężowi po-
zostawiam decyzje dotyczące 
otoczenia domu, oczywiście 
robotę również (śmiech). 
Decyzje poważniejsze, o 
dalszych wyjazdach czy 
większych zakupach, podej-
mujemy wspólnie.

- Kiedy zamyka Pani 
za sobą drzwi gabinetu i 
wraca do wspomnianego 
już domu, to co sprawia 
Pani największą przyjem-
ność? Jak spędza Pani czas 
wolny? 

- Lubię wyjazdy. Nieko-
niecznie długie. Nawet kil-
kudniowe w Polsce, z grupą 
przyjaciół. Jeżeli natomiast 
przydarzy się wolny wie-
czór, to oddaję się czytaniu 
książek. Lubię także bardzo 
szydełkować. To są czynno-
ści, które mnie uspokajają. 
Przede wszystkim mam dwa 
pieski i spacery z nimi bar-
dzo mnie odprężają. 

- Wyniki jednej z ankiet 
pokazują, że Dzień Kobiet 
jest dla co trzeciej zapyta-
nej Polki „świętem doce-
niającym kobiety”. Za co 
my, mężczyźni, powinni-
śmy doceniać współczesne 
kobiety?

- Myślę, że za to, że 
po prostu są. O kobietach 
mówi się „słaba płeć”, a nie-
jednokrotnie ta „słaba płeć” 
przecież wspiera „tą silną”. 
Nawet męskich łez nie po-
strzegam jako nietakt. To 
tylko świadczy o głębi uczuć 
takiej osoby.

- Poeta Jan Sztaudynger 
napisał kiedyś: „Chłop 
potęgą jest i basta! Ale 
mniejszą niż niewiasta”. W 
czym kobiety są lepsze od 
mężczyzn? Co Pani najbar-
dziej lubi w byciu kobietą?

- Ja bym tego nie uogól-
niała, bo wydaje mi się, że 
nie płeć jest tutaj istotna, 
tylko cechy osobowe czło-
wieka. Czasem natra�am na 
osoby mniej pozytywne, ale 
na szczęście dobrych i pozy-
tywnych ludzi jest więcej.

- Dziękuję za rozmowę.  

fot. archiwum

Z burmistrzem Zdzieszowic Sybilą Zimerman rozmawia Mateusz Dąbrowski.

Nie jestem „żelazną damą”

Sybila Zimerman nie tylko zasiada w fotelu burmi-
strza. Lubi też szydełkować i spacerować z psami. 

eprasa.pl 9648504511
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Krapkowice, ul. Opolska 3 
tel.77 466 50 38, 666 857 858

INWESTYCJE DEWELOPERSKIE

STANY SUROWE 
BUDYNKU

Docieplenia, 
tynki maszynowe, 
gładzie, regipsy.
Tel. 602 139 443

• ODRZAŃSKIE TARASY 
Komfortowe Apartamenty 
z widokiem na Odrę Miesz-
kania od 34 m² do 78 m², 
miejsca postojowe w garażu 
podziemnym, komórki loka-
torskie! Budynki trzypiętro-
we z windami. Budowa roz-
poczęta! więcej informacji na 
www.odrzanskietarasy.pl tel. 
77 466 50 38,666 857 858, 
666 312 818

• MODERN HOMES Dwu-
kondygnacyjne mieszkania 
z ogródkami, o powierzchni 
od 81 m² do 88 m². Budowa 
w trakcie realizacji, zakoń-
czenie I kwartał 2023r. Wię-
cej informacji https://www.
modernhomes.investdom.
pl/ tel. 77 466 50 38, 666 857 
858, 666 312 818

• Na „OSIEDLU DĘBO-
WYM” w Gogolinie, 20 do-
mów w zabudowie szerego-
wej, z ogródkiem i garażem! 
Domy o powierzchni 136 
m² z działką od 3 do 6 arów. 
Nowe mieszkania w budyn-
ku wielorodzinnym, o po-
wierzchni od 40 m² do 45 m², 
dwupokojowe z balkonem/

tarasem, piwnicą i miejscem 
postojowym. BUDOWY ROZ-
POCZĘTE! Więcej informacji 
tel. 77 466 50 38, 666 857 
858, 666 312 818

• APARTAMENTY KRASIŃ-
SKIEGO Nowa inwestycja  w 
sprzedaży! Gotowe do od-
bioru! Mieszkania od 40 m² 
do 77 m², komórki lokator-
skie! Lokalizacja tak dobrze 
wszystkim znana. Więcej in-
formacji: https://apartamen-
ty-krasinskiego.pl/ tel. 77 466 
50 38, 666 857 858, 666 312 
818

DO WYNAJĘCIA:
• Krapkowice-Otmęt, 66 
m², 1 piętro, balkon, par-
king, wysoki standard, 2.300 
zł +media, więcej na www.
investdom.pl tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (14782)

MIESZKANIA
• Pisarzowice, 103m², 2pkł, 
parter, ogródek, 225 000 zł 
więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38, 666 312 
818 (14078)

• Gogolin, 63m², 2pkł, 
parter, ogródek, 229 000 zł 

więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38, 666 312 
818 (14620)

• Krapkowice, 44m², 2pkł, 
1 piętro, balkon, duża piw-
nica, 259 000 zł, więcej na 
www.investdom.pl, tel. 
77 466 50 38, 666 857 858 
(14754)

DOMY
• Krapkowice, jednoro-
dzinny, 4pkł, 90 m², działka 
9 a, stan dobry,  350 000zł 
więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38, 666 312 
818 (13472)

• Racławiczki, dwurodzin-
ny, 7pkł, 300 m², działka 8 
a, 390 000zł więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 312 818 (14604)

• Żywocice, jednoro-
dzinny, 144m², działka 6 a, 
390 000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 312 818 (14720)

• Krapkowice, dwa domy 
w zabudowie bliźniaczej, 
230m², działka 25 a, 489 
000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (6520)

• Zdzieszowice, jednoro-
dzinny, 148m², działka 11 a, 
479 000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (14421)

• Krapkowice, wieloro-
dzinny, 7p3k3ł, 275 m², 
działka 5 a, stan dobry,  
620 000zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 312 818 (13004)

• Krapkowice - Otmęt, 
dom wolno stojący, 138 m², 
działka 6,83 a, stan b.dobry 
629 000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 857 858

• Krapkowice, jednoro-
dzinny, 184m², działka 15 
a, piwnica, basen, sauna, 
domek dla gości, 870 000 zł, 
więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38, 666 857 
858 (8826)

• Żyrowa, granica parku 
krajobrazowego Góry Św. 
Anny, jednorodzinny, 3 kon-
dygnacje, w całości podpiw-
niczony, 8 pk3ł, 300 m², ga-
raż dwustanowiskowy, wiata, 
chata grillowa, zagospoda-
rowana działka 24a, stan 
bardzo dobry, 1 220 000 zł, 
więcej na www.investdom.
pl tel. 77 466 50 38, 666 312 
818 (13723)

DZIAŁKI
• Walce,  budowlana, 10 a, 
media w granicy, 119 000 zł, 
więcej na www.investdom.
pl, tel. 77 466 50 38, 666 857 
858 (14624)

• Gwoździce,  budowla-
na, 18 a, media w granicy, 
239 000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38, 666 857 858 (13635)

• Gogolin,  budowla-
na, 11 a, media w granicy, 
249 000 zł, więcej na www.
investdom.pl, tel. 77 466 50 
38,  666 857 858 (14601)

Kiosk Numerek
- Lotto, Ksero
- Naprawa obuwia
- Dorabianie kluczy
- Punkt pralni chemicznej
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Czas zaczynać! Poniżej przedstawiamy listę zgłoszonych 
kandydatów do miana sportowca i drużyny roku w powiecie 
krapkowickim.

Niech sportowa machina rusza! Już dziś oddaj głos na 
Twojego faworyta!

Najpopularniejszy zawodnik 
SMS o treści tgk.zm. (po kropce nr kandydata)
1. Jakub Tupko – pływanie, UKS Del�n Krapkowice
2. Jakub Bajorek – sztuki walki, Klub Karate-do „ENSO”
3. Patryk Jędrzejak – tenis stołowy, Chespa Żywocice
4. Dariusz Zapotoczny – piłka nożna, Ruch Zdzieszowice
5. Aleksander Smandzik – zapasy, ZKS Gogolin
6. Alan Szywalski – triathlon
7. Sebastian Wacław- piłka nożna, MKS Gogolin
8. Tomasz Żurek- piłka nożna, LZS Racławiczki
9. Przemysław Zawadzki – piłka nożna, LZS Walce
10. Jakub Mutke – piłka nożna, KS OTMĘT Fans
11. Jarosław Wośko – piłka nożna, KS Unia Krapkowice

Najpopularniejsza zawodniczka 
SMS o treści tgk.zk. (po kropce nr kandydata):
1. Lena Zawadzka - lekkoatletyka, UKS MOS Opole
2. Jessica Wróbel – zapasy, ZKS Gogolin
3. Natalia Staszkiewicz- piłka ręczna, KS Otmęt Krapkowice
4. Anna Jadasz – lekkoatletyka, Gogolin Biega
5. Katarzyna Stramecka – siatkówka, PV Volley Krapkowice
6. Alicja Kowohl – siatkówka, PV Volley Krapkowice

7. Paulina Nosol – pływanie, UKS Del�n Krapkowice
8. Beata Szatka - lekkoatletyka, Dyczuś Team
9. Sandra Meja - kolarstwo, LUKS Rospondek Żyrowa
10. Patrycja Cierpioł – piłka ręczna, KS Otmęt Krapkowice

Najpopularniejsza drużyna/klub sportowy 
SMS o treści tgk.d. (po kropce nr drużyny)
1. Gladiatores Krapkowice - klub MMA & BJJ
2. Klub Pływacki „Del�n” Krapkowice - pływanie
3. KS Górażdże - piłka nożna
4. KS Otmęt Fans - piłka nożna
5. KS Otmęt Krapkowice - piłka ręczna
6. LKS Obrowiec - piłka nożna
7. KS Unia Krapkowice – piłka nożna
8. LUKS „Rospondek” - kolarstwo 
9 .LZS Dąbrówka - piłka nożna
10. LZS Racławiczki - piłka nożna
11. LZS Walce - piłka nożna
12. LZS Żywocice - piłka nożna
13. MKS Gogolin - piłka nożna
14. MKS Ruch Zdzieszowice – piłka nożna
15. PV Volley Krapkowice - siatkówka
16. Spiders Krapkowice – piłka nożna
17. ZKS w Gogolinie – zapasy
18. Chespa Żywocice - tenis stołowy
19. SPS Walce - siatkówka
20. Dyczuś Team Zdzieszowice – lekkoatletyka

Głosowanie trwa 
do 31.03.2023 r. do godz. 23.59 

(w przypadku nadesłanych kuponów decyduje data 
stempla pocztowego).

Jak głosować?
Wyślij sms na numer:
7148 - 1 punkt (1,23 zł z vat)
7248 - 2 punkty (2,46 zł z vat)
74550 - 4 punkty (4,92 zł z vat)
Najpopularniejszy zawodnik - SMS o treści tgk.zm. (po kropce 
nr kandydata)
Najpopularniejsza zawodniczka - SMS o treści tgk.zk. (po krop-
ce nr kandydata)
Najpopularniejsza drużyna - SMS o treści tgk.d. (po kropce nr 
drużyny)

lub prześlij kupon z gazety (3 punkty) pod adres:
Tygodnik Krapkowicki
ul. Sienkiewicza 9
47-300 Krapkowice

z dopiskiem: „Plebiscyt sportowiec i drużyna roku”

Wybierz zawodniczkę, zawodnika i drużynę roku w powiecie krapkowickim!
Pierwsze miesiące roku to zazwyczaj czas podsumowań tego, co wydarzyło się w minionych 365 dniach. Miniony rok obfitował w wiele sportowych wydarzeń 
oraz drużynowych i indywidualnych sukcesów. Były to chwile, do których chętnie powracają zarówno zawodnicy, jak i kibice naszych lokalnych drużyn. W 
związku z tym redakcja „Tygodnika Krapkowickiego” ogłasza plebiscyt sportowy, aby przypomnieć, nagłośnić i przede wszystkim wyróżnić i nagrodzić osoby, 
które w świecie sportu realizowały swój plan i co więcej przekuły go w swój osobisty jak i drużynowy sukces, ciesząc oko niejednego kibica.

Przed nami kolejna, 
szósta już edycja naszego 
plebiscytu, który jest do-
brą okazją do docenienia 
pracy osób wykonujących 
na co dzień ważne obo-
wiązki względem każdego 
mieszkańca. Mimo różnych 
opinii na temat urzędów i 
obsługi w nich - pracow-
nicy tych placówek starają 
się nieść pomoc każdemu z 
nas, czasem w kryzysowych 
sytuacjach.

Etap pierwszy - 
zgłoszenie kandydatów

Który z urzędników z 
Twojej gminy oraz powiatu 
krapkowickiego zasługuje na 
wyróżnienie jako wzór dla 
innych? Weź udział w akcji 
„Tygodnika Krapkowickie-
go” i zgłoś do plebiscytu 
swojego kandydata, który 
minimum dwa lata pracu-
je na rzecz mieszkańców 
w lokalnym samorządzie. 
Zrób niespodziankę i doceń 
osobę, która z uśmiechem 
na twarzy pomaga w zała-
twieniu niełatwych nieraz 
urzędniczych spraw. Tak 
więc nie zwlekaj i już dzisiaj 
zgłoś swojego kandydata do 
miana najsympatyczniej-

szego urzędnika z powiatu 
krapkowickiego.

Na zgłoszenia czekamy 
do 10 marca. Jak to zro-
bić? Wyślij maila na adres 
redakcji: marketing@tygo-
dnik-krapkowicki.pl bądź 
poprzez pro�l „Tygodnika 
Krapkowickiego” na portalu 
społecznościowym Facebook 
lub zadzwoń i zgłoś kandy-
data pod numerem telefonu 
77 44 600 30.

Po opublikowaniu listy 
kandydatów otwarte zosta-
nie głosowanie na najsym-
patyczniejszego urzędnika, o 
czym poinformujemy po 15 
marca 2023 r. 

Zgłoś kandydata na 
najsympatyczniejszego urzędnika 

w powiecie krapkowickim
Drodzy Czytelnicy, od Waszych głosów zależy, kto w tym roku 
zwycięży w plebiscycie „Tygodnika Krapkowickiego” na naj-
sympatyczniejszego urzędnika z powiatu krapkowickiego.

Czy plan zimowych podróży może 
pomóc w rzuceniu palenia?

Naukowcy zmierzyli, że 
zdolność odczuwania zapachów 
i smaków po kilku latach palenia 
papierosów zmniejsza się aż kilku-
nastokrotnie, a odpowiadają za to 
zmiany naczyń krwionośnych za-
opatrujących kubki smakowe, jak 
też mody�kacja skóry języka. Z 
pewnością nie jest to główna mo-
tywacja do rozstania się nałogiem, 
ale warto o tym wiedzieć. Przez 
wiele lat osoby chcące rzucić pale-
nie miały do dyspozycji wyłącznie 
alternatywy w postaci produktów 
z grupy nikotynowej terapii za-
stępczej, czyli plastry nikotynowe, 
tabletki lub specjalne gumy do 
żucia. Dopiero w ostatnich latach 
palący zyskali więcej możliwości. 
Kilkanaście lat temu pojawiły się 
papierosy elektroniczne, a kilka lat 
temu podgrzewacze tytoniu, m. 
in. glo new heating technology.

Jeśli wybierasz się do Chin, 
wiedz, że to największy producent i 
konsument papierosów na świecie. 
Zgodnie ze światowymi trendami 
w zakresie pro�laktyki zdrowot-
nej i przeciwdziałania chorobom 
cywilizacyjnym, również Chiny 
starają się zmniejszyć odsetek pa-
laczy. Obecnie w najludniejszym 
kraju świata pali ponad połowa 
mężczyzn, a państwowy monopol 
tytoniowy przynosi nawet 10 
proc. dochodów podatkowych 

do państwowej kiesy. Zakaz pa-
lenia obowiązuje we wszystkich 
miejscach pracy, poza budynkami 
administracji publicznej.

A jak jest w Europie? Dziś 
palenie w lokalach gastronomicz-
nych jest bardzo mocno ograni-
czone na terenie całej UE, bo tak 
stanowi prawo. Europejski turysta 
może się jednak mocno zdziwić 
wchodząc do baru za oceanem, bo 
według o�cjalnych danych, tylko 
61 proc. populacji USA jest objęta 
zakazem palenia w miejscach pra-
cy, restauracjach i barach.

Czy zakaz palenia w miejscach 
publicznych przekłada się na po-
zytywne efekty dla zdrowia pala-
czy? Istnieją opracowania nauko-
we, które to potwierdzają. Wiele 
krajów idzie jeszcze dalej i chcąc 
ograniczyć negatywne skutki pale-
nia tytoniu, wdraża tzw. politykę 

redukcji ryzyk zdrowotnych (z 
ang. Tobacco Harm Reduction). 
Na czy ona polega? Na przykład w 
Wielkiej Brytanii osoby pragnące 
rzucić nałóg mogą liczyć na po-
moc pracowników służby zdrowia 
oraz ułatwiony dostęp do środków 
nikotynowej terapii zastępczej czy 
produktów alternatywnych dla 
tradycyjnych papierosów. Według 
wielu ekspertów i naukowców, 
takie nikotynowe alternatywy 
jak e-papierosy czy podgrzewacze 
tytoniu, redukują ryzyka związane 
z paleniem o 95-99 proc. Rozwój 
alternatyw nastąpił na przestrzeni 
ostatnich kilkunastu lat, dzięki 
czemu palacze mają coraz więcej 
możliwości wyboru produktów, 
które mogą pomóc w rozstaniu 
się z tradycyjnym papierosem. Jet 
to pomocne rozwiązanie dla osób, 
którym nie udaje się radykalnie 
zerwać z nałogiem.

Zimowe wyjazdy to nie tylko narty i snowboard, ośnieżone górskie 
krajobrazy. Dla wielu osób to okazja, by pojechać w egzotyczne stro-
ny i cieszyć się pięknymi widokami, nowymi smakami, zapachami 
oryginalnych przypraw i kwiatów. 
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W etapie grupowym 
gracz klubu z Żywocic 
stoczył pięć pojedynków, z 
których cztery zakończył po 
swojej myśli. Rozstawiony z 
numerem „33” Linek w pre-
mierowym starciu zmierzył 
się z Kacprem Weikumem, 
pokonując zawodnika klubu 
Piast Ząbki 3-1. W drugim 
spotkaniu powtórzył ten 
wynik z Janem Adamiakiem 
ze Spójni Warszawa, by w 
kolejnym stoczyć zacięty i 
znowu zwycięski bój z Ka-
rolem Sułkowskim (Płomień 
Limanowa). W pierwszym 
secie Linek wygrał… do zera 
(!), by w następnym oddać 
punkcik rywalowi, zdoby-
wając tylko sześć „oczek”. 
Potem obaj zawodnicy na 
przemian wygrywali do 9, 
a w decydującej rozgrywce 
na przewagi lepszym okazał 
się pingpongista Żywocic 
(13-11) i to on triumfował 
3-2 w całym meczu. Po 3-1 
z Szymonem Zguczyńskim 
(SMS Włodawa) przyszła 
pora na ostatnią potyczkę w 
grupie 5, w której górą był 
Adam Smoter. Reprezentant 
Bogorii Grodzisk Mazowiec-
ki wygrał 3-2, mimo że to 
nasz zawodnik dwukrotnie 
prowadził. 

Grupowe zmagania 
Adam zakończył na drugim 
miejscu (wygrał K. Sułkow-
ski – przyp. red.), kwali�ku-
jąc się do turnieju barażowe-
go. W nim po pięciosetowej 
batalii rozprawił się z nie 

byle kim, bo z Samuelem 
Michną (Lis Sierakowice). 
To ubiegłoroczny wicemistrz 
Starego Kontynentu do lat 
13 zarówno indywidualnie, 
jak i w drużynie. 

– To mistrz Polski mło-
dzików i zawodnik kadry 
narodowej trenujący w 
Ośrodku Tenisa Stołowego 
w Gdańsku. W secie decy-
dującym o wygranej w ca-
łym meczu udało mi się zwy-
ciężyć 13-11 i była to chyba 
największa niespodzianka 
całego turnieju – mówił nie-
zmiernie szczęśliwy Adam 
Linek. 

W rundzie numer dwa 
bez strat ograł on Szymo-
na Bruda z Politechniki 
Rzeszów, zdobywając tym 
samym przepustkę do tur-
nieju głównego, w którym 
udział wzięła najlepsza 16 
zawodów.  

– Rywal to kadrowicz 
z rzeszowskiego ośrodka, 
który w tym sezonie zagrał 
już w Superlidze Tenisa 
Stołowego, a więc najwyż-
szej klasie rozgrywkowej 
w Polsce. Zagrałem chyba 
swój najlepszy mecz w życiu 
i wygrałem 3-0. Najlepsza 
ósemka była na wyciągnięcie 
ręki, niestety przegrałem po-

tem z rywalem z Grodziska 
Mazowieckiego – opowiada 
zawodnik LZS-u Żywocice. 

Tym, który pozbawił go 
marzeń o najlepszej ósemce, 
był Kacper Głazowski (Bo-
goria Grodzisk Mazowiec-
ki), a żywociczanin niewiele 
miał w tym spotkaniu do 
powiedzenia. Przeciwnik ła-
two wygrał 4-0, pozbawiając 
naszego ambitnego spor-
towca gry w ćwierć�nale. W 
spotkaniu kończącym udział 
w zawodach Linek przegrał 
0-3 z torunianinem Dawi-
dem Michną i ostatecznie 
zajął miejsce w przedziale 
13-16. 

– Jestem bardzo zado-
wolony z mojego występu 
na turnieju w Rzeszowie, ale 
jak się nie cieszyć, gdy po 
raz pierwszy znalazłem się w 
ścisłej czołówce tenisistów w 
Polsce tej kategorii. Zawsze 
kończyłem swoje występy 
w Grand Prix na etapie gru-
powym, notując miejsca w 
czwartej lub piątej dziesiąt-
ce. Teraz udało mi się zrobić 
znacznie więcej, ogrywając 
kilku przeciwników trenują-
cych po dwa czy nawet trzy 
razy dziennie. Można o nich 
powiedzieć, że „śpią na sto-
le”. Tyle co oni mają tenisa 
stołowego dziennie, ja mam 
przez cały tydzień. W roz-
grywkach ligowych jestem 
wypożyczony do drugoli-
gowego klubu Blyss Kuja-
kowice. We wszystkich roz-

Tenis stołowy - 3. Grand Prix Polski Juniorów

Ograł wicemistrza Europy
Świetnie podczas trzeciego turnieju juniorów z cyklu Grand Prix zaprezentował się Adam Linek. W rzeszowskiej imprezie tenisista stołowy 
żywocickiego LZS-u sklasyfikowany został na miejscach 13-16 w stawce 48 uczestników turnieju głównego.

grywkach indywidualnych 
szczebla wojewódzkiego i 
ogólnopolskiego reprezen-
tuję jednak klub z Żywocic 
– podsumował Adam Linek. 

3. GRAND PRIX 
POLSKI JUNIORÓW 
RZESZÓW, 3-5 MARCA 
2023 r.

ETAP GRUPOWY 
 – GRUPA 5

Adam Linek (LZS Żywoci-
ce) – Kacper Weikum (Piast 
Ząbki) 3-1 (11-4, 8-11, 11-
4, 11-7)

Adam Linek – Jan Adamiak 
(Spójnia Warszawa) 3-1 (11-
8, 9-11, 11-6, 11-8)

Karol Sułkowski (Płomień 
Limanowa) - Adam Linek 
2-3 (0-11, 11-6, 9-11, 11-9, 
11-13)

Adam Linek – Szymon 
Zguczyński (SMS Włoda-
wa) 3-1 (11-8, 9-11, 11-9, 
11-6)

Adam Smoter (Bogoria Gro-
dzisk Maz.) – Adam Linek 
3-2 (9-11, 11-8, 9-11, 11-4, 
11-3

TABELA
1. Karol Sułkowski (Płomień Limano-
wa)  9 pkt 14-7
2. Adam Linek (LZS Żywocice)  
  9 14-8
3. Adam Smoter (Bogoria Grodzisk 
Maz.)  9 13-7
4. Kacper Weikum (Piast Ząbki)  
  7 8-10
5. Jan Adamiak (Spójnia Warszawa)  
  6 6-13
6. Szymon Zguczyński (SMS Włodawa) 
  5 5-15

TURNIEJ BARAŻOWY

Adam Linek – Samuel 
Michna (Lis Sierakowice) 
3-2 (11-9, 5-11, 6-11, 11-8, 
13-11)

Szymon Brud (Politechnika 
Rzeszów – Adam Linek  
0-3 (15-17, 5-11, 5-11)

TURNIEJ GŁÓWNY

Kacper Głazowski (Bogoria 
Grodzisk Maz.) – Adam 
Linek 4-0 (11-4, 11-5, 11-4, 
11-2)

RUNDA O MIEJSCA 9-12

Adam Linek – Dawid Mich-
na (Energa Toruń) 0-3 (12-
14, 10-12, 6-11)

(raul)

Na turnieju w Rzeszowie Adam Linek sprawił niejedną 
niespodziankę. Fot. archiwum prywatne zawodnika.

Wydarzenie będzie 
miało miejsce w Hali 
Sportowej im. B. i Z. 
Blautów w Gogolinie. 
Od godziny 9.00 odbędą 
się eliminacje, natomiast 
wielki finał przewidziany 
jest na godzinę 18.00. 
Chętni do wzięcia udzia-
łu w konkursie muszą 
wpłacić „wpisowe” 50 
złotych. 

Na uczestników i pu-
bliczność będzie czekać 
wyjątkowa ścianka wspi-
naczkowa. W kategorii 
kobiet oraz mężczyzn do 
wygrania są profesjonal-
ne buty wspinaczkowe. 
Łączna wartość wszyst-

kich nagród to 3000 
złotych. Ponadto każdy 
zapisany zawodnik otrzy-
ma pakiet startowy.

Podczas sportowej 
imprezy będzie można 
spotkać m.in. , jednego 
z najbardziej rozpozna-
walnych routesetterów w 
Polsce Łukasz Smagałę, 
uznanego routesette-
ra na zawodach rangi 
mistrzostw Polski PZA 
Jacka Matuszka oraz 
eksperta „perełek” boul-
derowych Damiana Jaku-
bowskiego. 

Po zawodach orga-
nizatorzy zapraszają 
na prelekcję alpinisty 

i autora książek Rafa-
ła Fronia pt. „Klątwa 
Nanda Devi”. Spotkanie 
rozpocznie się o godzinie 

19.00, a wstęp na nie jest 
bezpłatny. 

(matt)

Wspinaczka

Wspinaczka po puchar
W sobotę 11 marca odbędą się zawody wspinaczkowe o puchar burmistrza Gogolina. Zapro-
szenie do wzięcia udziału skierowane jest do wszystkich osób, które ukończyły 15 lat. 
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To był pierwszy o�cjalny 
pojedynek żywociczan pod 
wodzą „nowej miotły” – 
Adama Gondka. Debiut na 
ławce trenerskiej szkolenio-
wiec gospodarzy zaliczył na 
piątkę, bo jego podopiecz-
ni wygrali dosyć pewnie, 
awansując do kolejnej fazy 
rozgrywek. Na początku 
derbowego starcia minutą 
ciszy uczczono pamięć zmar-
łego Haralda Barteli, a jego 
koledzy z drużyny zagrali z 
czarnymi opaskami na ra-
mionach. 

Do przerwy żadnej z 
ekip nie udało się skierować 
futbolówki do siatki, ale 
10 minut po wznowieniu 
gry do notesu arbitra tra�ł 
Kevin Bartela, wykorzystu-
jąc rzut karny. Miejscowi 
nie zamierzali bronić jed-
nobramkowej przewagi i 
kwadrans przed zakończe-
niem zawodów zdobyli się 
na drugie tra�enie. Po faulu 
jednego z obrońców gości 

do jedenastki podszedł tym 
razem Marek Wandzik i 
było 2-0. W końcówce me-
czu wejście doświadczonego 
Mariusza Kapłona ożywiło 
grę Górnika, ale nie na tyle, 
by złapać bramkowy kon-
takt. W doliczonym czasie 
gry, po dośrodkowaniu Se-

bastiana Kołodzieja, „gwoź-
dzia” przyjezdnym strzałem 
głową wbił rezerwowy Ro-
bert Bartela i to Żywocice 
awansowały do następnej 
rundy Pucharu Tysiąca 
Drużyn. W powiatowym 
�nale 8 kwietnia dojdzie 
do konfrontacji z teamem 

LZS Walce II Kromołów, 
który 2-1 pokonał Victorię 
Żyrowa. 

– Całkiem nieźle wy-
glądała dzisiaj nasza gra 
– oceniał postawę zespołu 
z Żywocic autor ostatniej 
bramki. – Kadrowo wyglą-

damy podobnie jak jesienią. 
Jeśli w lidze będziemy mieli 
pełny skład, to z optymi-
zmem możemy patrzeć w 
ligową przyszłość – dodawał 
Robert Bartela. 

W najbliższą sobotę 11 
marca o godz. 15.00 LZS 
Żywocice zainauguruje 
rundę rewanżową w „serie 
B” domowym pojedyn-
kiem z Górażdżami. W 
pierwszym meczu między 
tymi drużynami żywoci-

czanie wygrali na boisku 
rywala 3-0. Do ligowych 
zmagań, tyle że szczebel 
wyżej, w tym samym termi-
nie przystąpią zajmujący 3. 
miejsce (grupa 6 klasy A – 
przyp. red.) futboliści z Ja-
nuszkowic. Podopiecznych 
trenera Mariusza Kapłona 
czeka trudna, wyjazdowa 
przeprawa z kędzierzyńską 
Blachowianką.

(raul)

Mające wielkie aspiracje 
„Zdzichy” rozbiły aż 6-0 
chróścicką Victorię, a wśród 
strzelców goli dla lidera BS 
IV ligi znaleźli się Dariusz 
Zapotoczny i Stanisław Dęb-
ski (po dwie), Piotr Dyczek 
oraz Piotr Strzelecki. W 
najbliższą sobotę poprzeczkę 
Ruchowi znacznie wyżej 
zawiesi większyckie Porawie, 
które nie tak dawno sprawiło 
sporego kalibru niespodzian-
kę, pozostawiając za burtą 
wojewódzkiego Pucharu Pol-
ski trzecioligowca z Nysy. To 
właśnie porawian zdzieszowi-
czanie ugoszczą na inaugura-
cję ligowej wiosny (sobota 11 

marca, godz. 15.00). W 
pierwszej rundzie Ruch 
wygrał w delegacji aż 6-1.

Najmniejszych pro-
blemów z pokonaniem 
grającego „piętro niżej” 
Unionu Ujazd nie mieli 
gogolinianie. MKS wygrał 
4-0, a strzeleckie popisy w 
tym meczu zafundowali 
kibicom Piotr Danielak, 
Tomasz Tworek, Mykola 
Zhovtiuk oraz zawodnik 
testowany. Na „dzień dobry” z 
BS IV ligą jedenastka trenera 
Adriana Pajączkowskiego wy-
bierze się do Starowic na mecz 
z wiceliderem. W sierpniu 

przed własną publicznością 
padł bezbramkowy remis.

Jak burza przez okres 
przygotowawczy przeszli 

Piłka nożna – Terytorialny Puchar Polski

Żywocice grają dalej
Premierowy występ o stawkę mają za sobą piłkarze z Żywocic i Januszkowic. Pucharową konfrontację szczebla terytorialnego po swojej myśli 
rozstrzygnęli ci pierwsi, ogrywając wyżej notowanego przeciwnika 3-0. 

B-klasowiec z Żywocic gra dalej w Pucharze Tysiąca Drużyn.

Protokół:

LZS Żywocice - Górnik Januszkowice 3-0
LZS Żywocice: Kipka - Chudy, Juszczyk, Jam-
kowy – Poświata (88.Szendzielorz), Koło-
dziej, K.Bartela (65.Bajko), Grzyb – Walczak 
(75.R.Bartela), Leśniczak (83.Fiegler), Nandzik.  
Trener: Adam Gondek.

Górnik Januszkowice: Hampf – Klezel, Haręża, Pa-
zurek (70.Kapłon), Kauf, Piecha, Sośnicki, Krzysztof 
Lamber, Kamil Lamber, Ryncarz, Antosiak (15.Diak).  
Trener: Mariusz KAPŁON. 

Żółte kartki: Walczak, Grzyb, Jamkowy – Pazurek, Krz.
Lamber, Sośnicki.

„Zdzichy” miały powody do 
radości po ostatnim sparingu.

Protokoły:

MKS Gogolin - Union Ujazd 4-0
Danielak, Tworek, Zhovtiuk, testowany

MKS Gogolin: Stefanides - testowany, Lenart, Cho-
rążeczewski, Tworek, Heinzer, Mizielski, Bakshi, 
Zhovtiuk, Danielak, Nabiałek, Cymerman. Gra-
li ponadto: Nowak, Krzyżowski, Titz i Burzan.  
Trener: Adrian PAJĄCZKOWSKI.

Piast Strzelce Opolskie  - Walce 0-3
Bartczuk 2, Teichman

Walce: Sekuła - Sobota, Łątkowski, Święch, Kolanko, 
Chałupiński, Jakwert, Zagożdżon, Klama, Stobrawe, 
Bartczuk. Grali ponadto: Kuchta, Kierdal, Toszek, Schin-
dzielorz, Urbański, Zawadzki, Teichman i 2 testowanych.  
Trener: Łukasz KABASZYN.

Ruch Zdzieszowice – Victoria Chróścice 6-0
Zapotoczny 2, Dębski 2, Dyczek, Strzelecki

Unia Krapkowice – KS Krasiejów 0-1

Piłka nożna – sparingi

Czekają już tylko na ligę
Sparingowe granie zakończyli czwartoligowcy. W generalnym sprawdzianie przed ligą dobre humory zwycięstwami zapewnili sobie zawodnicy 
Ruchu Zdzieszowice, LZS-u Walce i MKS-u Gogolin. Ostatni sprawdzian przed walką o punkty przegrała krapkowicka Unia.

walczanie, notując komplet 
wygranych w sparingach. 
W minioną sobotę „walec” 
trenera Łukasza Kabaszyna 
przejechał przez Strzelce 
Opolskie, a konfrontacja 
z ligowym konkurentem 
zakończyła się triumfem na-
szych 3-0. Dwa tra�enia były 
dziełem świeżo pozyskanego 
Bartosza Bartczuka, a trzecie 
dołożył Michał Teichman. 
W powiecie strzeleckim LZS 
Walce rozegra swój pierwszy 
mecz wiosny. Gospodarzem 
tego pojedynku będzie team 
z Piotrówki, który wygrał 
jesienią w Walcach 3-1.

Porażką zakończył się 
pojedynek Unii Krapkowice 
z KS-em Krasiejów. Przeciw-
nik wygrał 1-0, a mecz odbył 
się na boisku w Dąbrówce 
Górnej. Sobotnią batalię o 

utrzymanie krapkowiczanie 
rozpoczną wyjazdowym me-
czem ze Skalnikiem Gracze, 
a mecz ten określany jest z 
gatunku tych o 6 punktów. 

(raul)
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